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Oszczędność w wydatkach budżetowych 
Dlaczego podwyższona została cena zapałek?—Sprawa rezerw kaso­
wych.—Trzeba mimo trudności związać koniec z końcem.—Bez oznak 
rychłej poprawy. — Przedterminowy skup pożyczek państwowych. 

PROF. ADAM KRZYŻANOWSKI. 

j Kraków, 28 grudnia. 
W „Czasie1' ukazał się obszerny arty 

kuł posła prof. Adama Krzyżanowskiego 
0 „Zapasach kasowych skarbu", w któ­
rym znakomity ekonomista poddaje ana­
lizie 

obecną sytuację finansową 
państwa w związku ze sprawą rezerw. 

M. in. baczną uwagą zwraca prof. 
Krzyżanowski na znaczenie 

POŻYCZKI ZAPAŁCZANEJ 
1 pisze m. in. 

„Powszechne jest zdanie, że* poprawa 
sytuacji gospodarczej jest uwarunkowa­
na zmniejszeniem ciężarów podatko­
wych. Jeśli mimo tego rząd zdecydował 
się podnieść podatki w formie podwyż­
szenia ceny zapałek, musiał mieć po te­
mu ważne powody. Stają się one zrozu­
miałe, jeśli uprzytomnimy sobie wielkie 
I nagłe wyczerpanie zapasów kasowych 
w roku 1930. 

...Zachodzi pytanie, czy pożyczka za­
pałczana jest odroczeniem groźnych nie­
bezpieczeństw na kilka miesięcy, czy też 

„ U n d e r w o o d " nabył 

Berlin. 28 grudnia. 
(Telegram własny). 

Znany właściciel fabryki maszyn do 
pisania „Underwood" nabył większość 
akcji fabryki niemieckiej „Mercedes". 
Cena kupna wynosi 4 miljony marek. 

H o t e l sp łoną ł 
w Ameryce 

Nowy York. 28 grudnia. 
( T e l e g r a m w ł a s n y ) . 

W San Francisko spłonął jeden z naj­
w i ę k s z y c h hoteli. Podczas wybuchu po-
caru znajdowało się w hotelu 150 gości 
°raz około 100 dzieci, które były obecne 
l a zabawie. 

Straż ogniowa uratowała wszystkie 
toieci, również goście hotelowi zdołali na 
c z a s opuścić płonący budynek. 

ich usunięciem na dłuższy przeciąg cza­
su, czy ewentualność wyczerpania się 
zapasów kasowych nie powtórzy się 
wkrótce? Odpowiedź na to pytanie zależy 
od tego, jak oceniać będziemy rozwój w 
najbliższym czasie dochodów i wydatków 
budżetowych oraz pozabudżetowych. 

...W roku bieżącym udało się utrzy­
mać wydatki budżetowe mniejwięcej w 
granicach dochodów budżetowych, spa­
dających pod naciskiem złej koniunktu­
ry. Rząd spodziewa się, że także i w ro­
ku przyszłym uda mu się związać koniec 
z końcem w rachunkach budżetowych, 
dzięki powiększeniu dochodów o owych 
50 milj. kredytu państwowego w Banku 
Polskim. Główne niebezpieczeństwo 
tkwi w rozwoju gospodarki funduszami 
obrotowemi czyli pozabudżetowemi. W 
roku obecnym budżet jako toko dopisał 
a jednak 

ZAPASY KASOWE SPADŁY O 300 
MILJONÓW. 

Minister skarbu wypełnia .ę luka, poży­
czką zapałczaną. Mimo tego szczęśliwe­
go wydarzenia 
sytuacja jest jeszcze ciągle najeżona 

trudnościami. 
Żyjemy w epoce złej konjunktury wew­
nętrznej i międzynarodowej skutkiem 
czego daniny publiczne dają mniejsze do­
chody, a szczególnie niekorzystne są wy 

niki finansowe przedsiębiorstw i banków 
państwowych, na -zecz których pań­
stwo w różnych formach uskutecznia du­
że wypłaty z zapasów kasowych. Jak 
narazie, ani konjunktura wewnętrzna a-
ni międzynarodowa nie okazuje oznak 
rychłej poprawy. Jeśli nawet wkrótce 
nastąpi zmiana na lepsze dochody skar­
bu nie wzrosną natychmiast. Musi upły­
nąć conajmniej kilka miesięcy zanim 
skarb pocznie ciągnąć zyski z poprawy 
konjunktury. W tym stanie rzeczy liczyć 
się należy z ewentualnością dalszego sil­
nego nacisku toku wypadków na zapasy 
kasowe. Przedsiębiorstwa państwowe 
do niedawna korzystały z funduszu obec-
nłe wyczerpanego. O kredyt trudno. Bę­
dą więc apelować wprost do zapasów 
kasowych, grożąc zupełnem zastanowie­
niem działalności. 

Rządowy projekt zużycia pożyczki za 
pałczanej jest poczęści przyjściem w po­
moc przedsiębiorstwom państwowym. 
Osiemnaście milj. przeznaczonych jest 
na zasilenie Banku Gospodarstwa Kra­
jowego, który w interesie publicznym fi­
nansuje kilka deficytowych przedsię­
biorstw. Kwota na ten cel przeznaczona 
jest jednak prawdopodobnie niewystar­
czająca. Inne grupy przedsiębiorstw pań 
stwowych także nie są samowystarczal­
ne. Z powodu spadku cen płodów rol­

nych gospodarze kupują mało nawozów 
sztucznych, co odbija się niekorzystnie 
na finansach fabryk państwowych w Mo-
ścicach i Chorzowie. 

Pod tym kątem widzenia należy roz­
patrywać projekt zużycia pożyczki za-
pałczanej. Jest tam mowa o upoważnię, 
niu rządu do wydania 90 milj na 

PRZEDTERMINOWY SKUP OBLIGA-
CYJ POŻYCZKI STABILIZACYJNEJ 

i innych obligacyj państwowych. Kurs 
naszych pożyczek jest niski. Ich nabywa 
nie jest wielce korzystne, a zarazem wy­
wiera zwyżkowy wpływ na wysokości 
kursu. Nic dziwnego, że rząd chce je ku­
pować. Wydaje mi się jednak, że rząd *>o 
winien wyzyskać to upoważnienie ty'ko 
o tyle, o ile ta kwota 9 0 milj. nie okaże 
się potrzebną na uzupełnienie zapasów 
kasowych. Podobnie oceniam propozyc­
ję wydania 3 0 milj. na „inne inwestycje 
państwowe, kióre określi rnda mini­
strów". Także wyzyskanie tego upoważ­
nienia powinno byc uzależnione od przy­
szłego stanu zapisów kasowych". 

Prof. Krzyżanowski kończy swój ar­
tykuł wezwaniem pod adresem min. 
skarbu, aby zastosowana została w Pol­
sce najdalej idąca oszczędność w wydat­
kowaniu, inaczej bowiem nie marrfy na­
dziei na przebrnięcie przez kryzys. 

Niezwykła afera bankowa w Belgji 
a la „Madame Hanau": bank sprzedawał 

bezwartościowe akcje 
Bruksela, 28 grudnia. 

(Telegram własny). 
Na skutek polecenia prokuratora po­

licja przeprowadziła rewizję w „Banąue 

Europę ene pour le Commerce et 
1'Industrie" oraz w piśmie „Realites" 

Policja skonfiskowała szereg doku­
mentów i listów. 

Komunistyczni agitatorzy w Ameryce 
sierm panikę wśród ludności 

Nowy York, 28 grudnia-
(Telegram własny) 

W związku z masowem wycofywa­
niem wkładów z banków amerykańskich 
komisja państwowa, która sprawuje nad­
zór nad bankowością, przyszła do prze­
konania, że ma się tutaj do czynienia 
z planową akcją, zmierzającą do szerze­

nia paniki wśród obywateli. Komisja 
przypuszcza, że panikę tę szerzą komu­
niści, którzy posiadają liczną sieć agita­
torów w całej Ameryce. 

Choć sytuacja banków amerykańskich 
nie jest taka świetna, jednak tak wielki 
run na banki nie jest absolutnie uspra­
wiedliwiony. 

Briand zamieszany w aferę Oustrica 
bidzie przesłuchany przez komisie 

parlamentarno 
Paryż, 28 {{rudnia. 

(Telegram własny). 
Niesłychane wrażenie w kolach poli­

tycznych wywołała wiadomość, iż ko­
misja parlamentarna dla zbadania afery,, 
Oustrica postanowiła przesłuchać mini­
stra spraw zjgaranicznych Brianda, 

Briand uchodził dotychczas za czło­
wieka czystych rąk i ani razu nie był 
wciągnięty w żadną aferę finansową. 

Prasa prawicowa twierdzi, iż Briand 
wiedział 0 tajnych kontach w banku 
Oustrica. 

Pisma donoszą, że ma się tutaj do czy 
nienia z aferą a la „Madame Hanau". 

Akcje powyższego banku są podobno 
sfałszowane i nie przedstawiają żadnej 
wartości. 

„Banąue Europeene" został zorganizo 
wany dopiero 1 września r. b. z kapita­
łem zakładowym 3 miljonów franków. 

Wkrótce kapitał zakładowy banku zo 
stał podwyższony do 10 miljonów. W 
rzeczywistości jednak wniesiono tylko 
dwa miljony franków do banku. 

Gdy publiczność dowiedziała się o 
powyższych machinacjach chciała sprze­
dać swe akcje, okazało się jednak, iż nie 
znajdują one nabywców. 

Dykta tura w Monaco 
Sioxwvitąxanie p a r l a m e n t u 

Paryż, 28 grudnia. 
Z Monaco donoszą, iż ks. Ludwik 

ogłosił dekret, zamykający,parlament na 
czas nieograniczony. Władzę ustawo­
dawczą sprawować, będzie rada stanu, 
złożona z członków zamianowanych 

przez księcia. 
Te zarządzenia dyktatorskie spowo­

dowane zostały silnym wzrostem ruchu 
republikańskiego, który zagraża mo­
narchii. 
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Londyn, 2 j grudnia. 
(Telegram własny). 

Pożar zniszczył całkowicie elektrow­
nię w Portishead. Miasto Brislre i okoli­
czne miejscowości pozost' ły bez świat­
ła. 4 tysiące litrów benzyny padło past­
wą płomieni. Większość sklepów zosta­
ła natychmiast zamknięta, w obawie 
przed kradzieżami, z powodu panują­
cych ciemności. Również kina były nie­
czynne. Przyczyna pożaru nie została wy 
jaśnlona. 

S i e d m i u r o b o t n i k ó w 
polsk ich 

S G I N E J O N> P L O M I E N I A R A 

Nowy York, 28 grudnia. 
(Telegram własny). 

Z miejscowości Whinking w stanie 
Indiana donoszą, Iż podczas wigiljl świąt 
Bożego Narodzenia siedmiu robotników 
polskich znalazło śmierć w płomieniach. 

Wieczorem poczęła płonąć choinka, 
a ogień wkrótce objął całe mieszkanie. 
Pożar rozszerza! się z taką gwałtownoś­
cią, że nie było mowy o ratunku. Nim 
nadeszła pomoc, robotnicy zostali zwę­
gleni. 

I nd jan ie napadl i 
na P F A N L O C F E G U M T J &orda 

Rio de Janeiro, 28 grudnia. 
(Telegram własny) 

W stanie P a r a w południowej Bra­
zylii znajdują się plantacje gumy Forda. 
Na plantacje te dokonali napadu indjanie. 
Administracja, która składa się z cudzo­
ziemców, zorganizowała obronę. 

W czasie walki z Indianami 21 osób 
straciło życic. Władze brazylijskie wy­
słały większe oddziały wojska dla obro­
ny urzędników amerykańskich. 

2 5 m i l j o n ó w d o l a r ó w 
1 t y t u ł e m gra ty f ikac j i 

N U P L A C O N O TV Y F M E R A J C E 
Nowy York, 28 grudnia. 

(Telegram wfasnv) 
Mimo wielkiego kryzysu gospodar­

czego, panującego w Ameryce, rozmaite 
zakłady przemysłowe oraz banki wypła­
ciły pracownikom gratyfikację z okazji 
Bożego Narodzenia. 

Ogólna suma wypłaconych renume-
racji wynosi około 25 miljonów dola­
rów. 

:29 XII 1930 

I my z nim wkrótce szaleć będziemy 
na otwarsiu DZmigKOWEOD KlHfl MM. 
Wykrycie sprzysięźenia w Turcji. 

Reakcjoniści przygotowywali przewrót. — Nadzwy­
czajne zarządzenia władz Stambuł, 25 grudnia. , ra spraw wewnętrznych, zapadła decyz-

(Polska Aeencla Teieeraficzna) • ja usunięcia z zajmowanych stanowisk 
Rząd turecki przedłoży parlamentowi gubernatora Smyrny I gube .vut>ra Mini 

projekt nadzwyczajnych zarządzeń i.rze szy. 
I ciwko akcji spiskowej reakcjonistów. Do 
noszą o dokonaniu nowych aresztowań 

' w szeregu miast. Po dochodzeniu na 
miejscu, przeprowadzonem przez m»nist-

Ankara, 28 grudnia. 
(Polska Agenda Telegraficzna). 

Jak donoszą ze Stambułu, w urezyden 
ta republiki Mustafy Kemaia Paszy od-

Poboinetgo tuczenia Niemiec 
Wiedeń, 28 grudnia. 

(Po!«ka Agetieia I elenraticżnaJ 
„Neues Wiener Tageblatt" donosi: 

Prezes niemieckiego stronnnictw.i cen­
trum prałat dr. Kaas w przedmowie do 

! broszury publicysty niemieckiego Hagę* 
mana p. t. „Niemcy v i drodze rozstaj­
nej" wywodzi, że nigdy nie byle równie 
wielkiego niebezpieczeństwa wciągnięcia 
Niemiec w politykę awantury. Skrajny 
nacjonalizm i bolszew'zm prawią pchnąć 
naród niemiecki w politykę konwiktów 
międzynarodowych. Dr. Kaas oświad­
cza się za polityką bardziej czynną, niż 
dotychczasowa; ale ewolucyjna, której , 
programem będzie wyrównanie zbrojeń, 

.rewizja granic wschodnich, zniesienie za 
, kazu Anschlussu itd. Programu tego bę­
dą się Niemcy trzymać nienależnie od te 
go, czy w międzyczasie ood kierowi :ct-

lwem Włoch utworzy się front rew'zjoni-
. styczny państw połudnlow>\vschodni> 
europejskich. Do urzeczywistnienia swe 

go programu będą Niemcy dążyły nie 
| w drodze gwałtu, lecz w drodze porozu-
j mienia. Naród niemiecki <:ywi jeszcze 
i ciągle nadzieję, Iż krytyczna faza zacz-
, nie się dla Europy dopiero wtedy, gci> 
jNiemcy, nadzieję tę stracą- Obciążenie 
f izyczne 1 psychiczne ka2deeo raradu 
!ma swoje granice. Samson niemiecki nte 
,da się na całe życie związać kartelem 
I wersalskim. Tragedja Sa nsora nu;że 
się powtórzyć w dziedzinie polityczne] 
Przyjdzie czas kidy strażnicy status uuo 

\ żglną pod eruzartil - własnego" gmachu. 
„Neues Wiener Tageblatt" twierdzi w 
związku zpowyższemi wywodanr że 
dr. Curtius próbuje po raz ostatni w Ge­

newie , jako spadkobierca po1itvki Stre-
i S e m a n n a , poprzeć żądania niemieckie w 
, sprawie ochrony mniejszoś;i i ńe jest on 
i zdecydowany ustąpić z crablnetti jeżeli 
I polityka jego dozna w Genewie i;iepowx» 
dzenia. 

Parada Paramountu 
najbliższy przebój GRAND - KINA 

Duca przywódca stronnictwa liberałów 
na nmiefsee zmarłego Dratfianu 

Bukareszt, 28 grudnia. 
(Polska Asencia leleicraflczna). 

Komitet wykonawczy partji liberalnej 
na odbytem dziś zebraniu przystąpił dc 
mianowania przywódcy partji na miejsce 
zmarłego Vmtil!i Bratianu. Brat zmar­
łego, Dinu Bratianu, zaproponował wy­
bór b. ministra spraw zagranicznych 
Ducy, który też wybranv został przez 
aklamację. Następnie szereg najwybit­
niejszych członków stronnictwa wygłosi­
ło mowy, poświęcone działalności zmar 

lego szefa stronnictwa, a w końcu Duca 
zamknął obrady wielką mową na temat 
przyszłej roli w państwie stronnictw;-
liberalnego. 

Jutro Duca przyjmie przedstawicie'.! 
prasy zagranicznei, przed którymi złoży 
oświadczenie na temat programu partji-

żyła się w!e'Va narada, w której wzięli 
udział przewodniczący Izby Deputowa­
nych Kazim, premejre Ismet °asza . szef 
sztabu generalnego marszałek Fevzi ins 
pektor armji Fahrettin Pasza i minister 
spraw wewnętrznych. Narada ooświęco 
na była wypadkom w Menemen. Po na­
radzie marszałek Fevzi udał się w drogę 
powrotną do Ankary, zaś minister spraw 
wewnętrznych odjechał do Panderrru-, 
ażeby zaznajomić się na miejscu z wy­
padkami w Menemen. 

Ankara, 28 grudnia 
(Pokka Agenda 1 elegraficzna). 

W związku z podanemi przez pewne 
dzienniki alarmującemi wiadomościami 
w sprawie wielkiej akcji elementów reak 
cyjnych w Menemen podsekretarz spraw 
wewnętrznych oświadczył żef m wzmian 
kowane zajścia zapatrwać się należy ja­
ko na epizod lokalny- Dokonano 35 aresz 
towań. 

• 
Stambuł, 28 grudnia. 

(Polska Agencja Telegraficzna). 
Nadzwyczajna konferencja, jaka ,s ię 

odbyła pod przewodnictwem Ghazlego, 
trwała osiem godzin I była poświecona 
wypadkom w Menemen. Jak wynika z 
pierwszego przeprowadzonego dochod/e 
nia, s r rawa była zorganizowana przez 
sektę Nekchiben. której główni przywód­
cy zostali już aresztowani w Stambule. 
Wypadki w Menemen były zaledwie za­
początkowaniem wielkiego ruchu reak­
cyjnego, już od pewnego czasu przygoto 
wywano. a mającego objąć ;ałe terytor­
ium państwa. Zdołano stw'erdzić. że w 
karygodnych wypadkach są zamieszani 
niektórzy wyżsi przedstawiciele miejsco 
wych władz cywilnych i Wojskowych. 
A'lnister spraw wewnetrz-irch nrrerro-
wadzi na miejscu dochodzenie zwłaszcza 
co do stanowiska, zajętego orzez miej­
scowego komendanta . żandarmerii pre­
fekta policji i prokuratora. B. gubernator 
Menemen jest również p d e j r z w o do­
pomaganie optajemnej działalności zam* 

Iniętych klasztorów. 

7 \ 

L - S Z Y D I W I E K O W Y K L N O - T E O L R W Ł O D Z I 

SPLENDID :< 
G H D I I I L D N I N A S I E N N Y C H ! • 

najwspanialsza premjera sezonu, tragiczne dzieje roku 1905, 
Symfonja miłości i poświęcenia 

N A S Y B I R 
Pierwszy 100 proc. dźwiękowiec polski, którego premiero w Warszawie Pan Pre­
zydent KzpliicJ zaszczycił swa obecnością, co wyświetlamy w specjalnym nad­

programie. 

Początek o godz. 4. 6, 8 I 10. Passepartouts prócz urzędowych nieważne. 

OBSADA* 
JADWIGA SMOSARSKA. ADAM BRODZISZ. BOGUSŁAW SAM­
BORSKI. MIECZYSŁAW FRENKIEL. MIRA ZIMIŃSKA. KAZIMIERZ 
JUST1AN, EUGENJUSZ BGDO I Inni. 

N O W O R O C Z N Y H O M E R 
„ R E P U B L I K I " 

wraa t z e s p e c j a l n e m w y d a n i e m 

R E P U B L I K I D Z I E C I f i 
F L 

u k a ż e się. 

w czwartek d. 1 stycznia 1931 r. 
• b t e f o t t n u m e r u p a w t e t o i o i t a 

Cena 3 5 g r o s z y Cena 3 5 groszy 
! 

J 
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Poniedziałek 

^KRONIKA" 
G R U D Z I E Ń 1 D z j ś T n w l 

M jj Jutro Eugeniusza 
• Wachód słońca 7.40 
I Zachód słońca 15.24 

Wschód księżyca 15.24 
Zachód księżyca 9.56 
Długość dnia 7.13 
Ubv>o dnia 9.39 

D o d a t k o w a komusja 
p o b o r o w a 

Dziś w lokalu przy Al. Kościuszki 
21 urzędować będzie dodatkowa komi­
sja poborowa dla rocznika 1908 i star­
szych, niemających uregulowanego sto­
sunku do służby wojskowej. 

Na komisję winni stawić się przyna­
leżni do P K U - 2 o ile zostali wyznaczeni 
przez starostwo grodzkie, (b) 

Zas i łk i z ty tu łu ćwi­
czeń w o j s k o w y c h 

Według przepisów, podania o zasił­
ki, wypłacane z tytułu ćwiczeń wojsko­
wych, można wnosić tylko w ciągu jed 
nego miesiąca od czasu ukończenia ćwi 
czeń. 

Ostatni turnus tegorocznych ćwi­
czeń zwolniono w grudniu. 

Ostateczny termin wnoszenia podań 
o zasiłki dla tych osób, które objęte by­
ły ostatnim turnusem, upływa 12 stycz­
nia 1931 r. 

Podania składać należy w biurze 
wojskowo-policyjnym w Łodzi przy ul. 
Piotrkowskiej 212. (a) 

O d w o ł a n i e od nakazu 
ka rnego 

Sąd powiatowy w myśl przepisów 
nowej procedury karnej może w wy­
padku drobnych wykroczeń wydawać 
t. zw. nakazy karne, wymierzające ka­
rę grzywny lub aresztu. Od nakazu 
karnego wnieść można sprzeciw w cią­
gu 7 dni od datv doręczenia odpisu na­
kazu. Sprzeciw adresuje się i wnosi do 
tego samego sądu. który nakaz wydal. 
Naskutek sprzeciwu sąd rozpatruje 
sprawę w trybie zwykłym na posiedzę 
niu, wzywając przytem oskarżonego, 
skazanych świadków itp. 

Owa zamachy samobójcze 
W bramie domu Nr. 11 przy ul. Ce-

ffielnianej napiła się większej dozy jody­
ny pozostająca od dłuższego czasu bez 
Pracy 29-letnia Natalja Szczygielska, za­
mieszkała przy ul. Kunitzera na Widze­
wie. 

Wezwany lekarz pogotowia po udzie­
leniu pierwszej pomocy, przewiózł despe-, 
ratkę do szpitala w^Radiogoszczu. 

W bramie domu przy ul- Wodnej 24 
Wypiła większą 'dozę jodyny 42-letnla 
Aniela Masłowska, zamieszkała przy ul. 
Zagajnikowej 53. 

Wezwany lekarz pogotowia, po wy­
pompowaniu desperatce żołądka, odwiózł 
ją w stanie osłabionym do szpitala w Pa­

ła) dogoszczu 

7 letni chłopiec 
SawMe$ectkanv p r a c * samo-

c n ó d 
W dniu wczorajszym około godz. 2 

Po poł., przy zbiegu ulic Piłsudskiego 1 
Narutowicza wpadł pod przejeżdżającą 
taksówkę, 7-letni syn kupca Josek Fryd 
mau, zamieszkały przy ul. Piłsudskiego 

Frydman przechodząc przez jezdnię, 
•łiezauważył nadjeżdżającego samocho­
du, szofer którego nie dawał znaków 
ostrzegawczych i wpadł pod koła samo 
^hodu, ulegając złamaniu lewej nogi 
oraz ogólnym obrażeniom całego ciała. 

Wezwany na miejsce wypadku le­
karz pogotowia kasy chorych, po udzie 
leniu nieszczęśliwemu chłopcu pierw 
s zej pomocy przewiózł go w stanie bar 
dzo ciężkim do szpitala Anny-Marjl. 

Za szoferem policja wszczęła ener­
giczne poszukiwania, w celu pociągnię­
t a go do odpowiedzialności, (a) 

1 9 3 0 : :Str. 3 

Doniosłe orzeczenie Najwyższego Trybunału administracyjnego 
W myśl art. 33 ustawy z 1920 r. o 

ubezpieczeniu na wypadek choroby 
współmałżonek osoby ubezpieczonej na 
wypadek choroby np. żona buchaltera, 
pracującego w instytucji X, i inni naj­
bliżsi krewni mają prawo korzystania 
ze świadczeń Kasy Chorych o ile: 1) 
mieszkają razem z ubezpieczonym, 2) 

utrzymywani są wyłącznie z jego za­
robku i 3) nie podlegają sami obowiąz­
kowi ubezpieczenia. Brzmienie przepi­
sów powyższych jest najzupeł­
niej wyraźne, a jednak w prakty­
ce kasowej wynikają częste spory przy 
interpretacji cytowanego artykułu. Za­
rządy Kas Chorych odmawiają np. czę-

Świadectwa przemysłowe 
muszq kuć wykupione do 31-go 

grudniu r. ł». 
W roku ubiegłym organizacje gospo 

darcze uzyskały przedłużenie okresu 
wykupu świadectw przemyslowcyh do 
dnia 15 stycznia r. b. W związku z po­
wyższem i obecnie cznione były stara­
nia przez zrzeszenia kupieckie i izbę 
Przemysłowo - Handlową w Warsza­
wie o uzyskanie tej ulgi. 

Jak się dowiadujemy — ulga oma­
wiana w tegorocznym sezonie wykupu 
patentów udzieloną nie będzie, wobec 
czego wszystkie świadectwa przemy­
słowe wykupione być winny dod nia 31 
b. m. włącznie. Już od dnia 2 stycznia 
r. p. rozpoczętą zostanie kontrola skar­
bowa, dla ustalenia, czy właściciele 
przedsiębiorstw wykupili patent. Na 
wypadek ustalenia, iż do dnia 31 b. m. 
właściwy patent nie został wykupiony, 
winnych zaniedbania tego obowiązku 
pociągnie się do odpowiedzialności kar­
nej w myśl art. 98 ustawy o państwo­
wym podatku przemysłowym, z dnia 
15 lipca 1925 r„ Dziennik Ustaw Rze­

czypospolitej nr. 79, poz. 550. 
Należy zaznaczyć, iż sfery kupiec­

kie w Łodzi, bądź to licząc na przy­
znanie i w r. b. ulgi zeszłorocznej, bądź 
to w przewidywaniu większych obro­
tów w okresie świątecznym, jak dotąd 
wykazywały w przeważającej większo 
ści dużą abstynencją w kwestji wyku­
pywania patentów. Wobec tego spo­
dziewać się należy, iż w ciągu ostat­
nich dni grudnia r. b. w urzędach skar­
bowych łódzkich będzie panował 
wzmożony ruch interesantów, zgłasza­
jących się o wykupienie patentów. 

Pcwncm odciążeniem dla urzędni­
ków skarbowych jest to udogodnienie, 
iż szereg organizacyj kupieckich, jak 
Stowarzyszenie Drobnych Kupców i 
Przemysłowców Polskich, Stowarzy­
szenie Kupców i Przemysłowców 
Chrześcijan i inne pośredniczą na rzecz 
swoich członków przy wykupywaniu 
patentów, jednakże również tylko do 
dnia 31 bm. włącznie. 

Nowe przepisy dla autobusów 
wchodiu w iycie m dniem 1 siyczniu 

1930 roku 
Z dniem 31 grudnia b. r. upływa 

ostateczny termin przystosowania 
•wszystkich autobusów międzymiasto­
wych do wymagań przepisów rozpo­
rządzenia z dnia 17 kwietnia 1929 roku. 
Przepisy te weszły już w życie w dniu 
31 sierpnia b. r., jednak naskutek starań 
przedsiębiorców autobusowych obo­
wiązek ich wykonania przedłużony zo­
stał do powyższego terminu. 

W myśl tych przepisów autobusy 
muszą być zapoatrzone w szerege u-
rządzeń, jak: apteczkę według typu, u-
stalonego przez ministerstwo spraw 
wewnętrznych, gaśnicę, alarmowe u-

rządzenia dzwonkowe, umożliwiające 
podróżnym dawanie sygnałów kierow­
cy, strzałki kierunkowe, oświetlane w 
nocy itd. Ponadto' przepisy ńorrhają 
szczegółowo wygląd i rozmiary karo-
serji, obraz objętość pasażerską autobu 
su. 

Ministerstwo robót publicznych za­
wiadomiło Związek związków właści­
cieli autobusów, że względem przed­
siębiorców, którzy nie zarejestrują 
swych wozów do dnia 31 bm., nie będą 
stosowane na wypadek ewentualnych 
niedokładności w urządzeniu autobu­
sów, żadne ulgi. 

fyn pobił matkę ~ staruszkę, 
Iżtóra stanęła n> 

Do zamieszkałego przy ul. Nowy 
Świat w domu Pryczki Stefana Szew­
czyka, przybyła jego matka 75-letnla 
Marianna Szewczyk, zamieszkała 
we wsi Poplelawy, gmina Wlskltno, 
pow. łódzki, w odwiedziny na czas 
świąt. 

W dniu wczorajszym gdy Stewczyk 
powrócił z miasta w stanie podchmie­
lonym, wszczął awanturę z domownika 
mi, Wobec tego, że matka wyrodnego 
syna wstawiła się za żona lego, uderzył 

obronie snnon>cf 
matkę kllkarotnie w głowę, tak iż ta 
straciła przytomność. 

Na krzyk pobite] jak i domowników 
zbiegli się sąsiedzi, którzy zaalarmowa 
11 policję. Przybyał policja, przewiozła 
nieszczęśliwa staruszkę do IX komisar­
iatu policji, gdzie wezwano lekarza po­
gotowia, który po nałożeniu opatrun­
ków .przewiózł Szewczykową w stanie 
osłabionym do szpitala św. Józefa. 

Wyrodnemu synowi spisano proto­
kół 1 osadzono go w areszcie - do wy­
trzeźwienia, (a) 

Kronika policujna. 
Z mieszkania Józefy Czupińskiej, 

przy ul. Kilińskiego 167, nieznani spraw 
cy skradli przy pomocy włamania gar­
derobę i bieliznę, wartości ogólnej oko­
ło 1000 zł. 

Również w dniu wczorajszym do 
mieszkania Mordki Steinberga, przy ul. 
Piotrkowskiej 243, zakradlrsię przy po­
mocy włamania nieznani sprawcy, któ­
rzy skradli różne przedmioty, na ogól­
ną wartość 800 zł. 

W obu wypadkach podjęte przez po 
licie dochodzenie chwilowo nie dało re­
zultatów, (a) 

• 
Zdążająca do domu Salomeja Fuks, 

75-!etnia staruszka, przed domem w 
którym zamieszkuje t. j . przed posesją 
nr. 19 przy ul. Pomorskiej, wchodząc 

na mostek w bramie poślizgnęła się pa­
dając tak nieszczęśliwie, że odniosła 
kilka ran tłuczonych czoła i głowy. 

Zaalarmowany lekarz pogotowia 
miejskiego, po przybyciu na miejsce i 
udzieleniu pierwszej pomocy, przewiózł 
nieszczęśliwą staruszkę do szpitala im. 
Poznańskich, (a) 

W dniu wczorajszym około godz. 7 
rano w mieszkaniu własnym przy ulicy 
Zgierskiej 44, Brajndla Piotrowska, w 
celu samobójczym przyjęła większą 
dozę jodyny. 

Czyn desperatki zauważyli domow­
nicy, którzy wezwali pogotowie ratun­
kowe .lekarz k ł órego po przybyciu na 
miejscu i po przepłukaniu jej żołądka, 
przewióz' despe-utkę w stanie bardzo 

i cienkim ^ a . ^ t t W a w Radogoszczu. (a) 

sto żonie ubezpieczonego prawa do 
świadczeń kasy, opierając się na fak­
cie, iż ubezpieczony czerpie swój do­
chód i z innego źródła, niepodlegające-
go ubezpieczeniu, np. prócz stanowiska 
lekarza w szpitalu przyjmuje u siebie 
prywatnie chorych. 

Taka interpretacja postanowień u-
stawy jest dowolna i w drodze odwo­
łania do okręgowego urzędu ubezpie­
czeń można uzyskać należytą obronę 
praw. nabytych z mocy ustawy. 

Zaznaczyć należy, iż w razie nie­
przychylnej decyzji w tego rodzaju 
sprawie ze strony Głównego Urzędu 
Ubezpieczeń decyzję tej instancji za­
skarżyć można do.Najwyższego Trybu 
nału Administracyjnego. 

najbliższy przcból GRAND - KINA 

K r w a w a bójka przy 
u l . Dobre j 

Qtvie osobo r a n n e 
W dniu wczorajszym około godziny 

10-ej rano między zamieszkałymi w do­
mu przy ul. Dobrej 3, 36-letnim robot­
nikiem Mieczysławem Cegiełką, a 40-. 
letnim Romanem Bergerem wynikła 
kłótnia, która w następstwie zamieniła 
się w bójkę. 

Cegiełka będąc mocno podchmielo­
ny, zaczął wygrażać Bergerowi i wy­
zywać jego żonę, naco zareagował Ber 
ger. wtargnąwszy do mieszkania Ce­
giełki wraz z żoną swoją 38-letnią Jul-
ją. Podczas wymiany obelżywych słów 
pod adresem Bergera, Cegiełka wydo­
był z. kieszeni nóż, którym zadał Ber-
gerowej dwie rany kłute prawego 
przedramienia i gołwy. Doprowadzony 
do szału Berger rzucił się na Cegiełkę 
odbierając mu nóż i zadał mu kilrca ran 
w klatkę piesiową. 

Na wszczęte krzyki przez sąsiadów 
przybyła policja,' która bójkę zlikwido­
wała i wezwała pogotowie, lekarz któ­
rego po przybyciu na miejsce i udziele­
niu pierwszej pomocy poszkodowanym 
przewiózł Cegiełkę, do szpitala św. Jó­
zefa, zaś Bergerową pozostawił na 
miejscu. Policja sporządziła odnośne 
protokuły. (a) 

(fożarn 
W, fabryce przy ul. Południowej 68 

w czasie odgrzewania rur wodociągo­
wych zapaliła się przędza. Ogień przy­
brał dość poważne rozmiary. Zaalarmo­
wano straż ogniową, która pożar w cią­
gu dość szybkiego czasu stłumiła. Stra­
ty nieznaczne. 

• 
W mieszkaniu Zofji Szwarcszulco-

wej przy ul. Zakątnej 25 zapalił się su­
fit. Ogień przeniósł się z znajdującej się 
o piętro wyżej szkoły powszechnej. 

Wezwana straż ogniowa pożar stłu­
miła. Pani Szwarcszulcowa poniosła po­
ważniejsze straty. 

_ •••••••••••• 
Ani grosza kredytu 1 

bet zasięgnięcia informacji w Biurze 

r 
i 

Największe w Łodzi Biuro Informacji 
kredytowych — 1500 własnych kores­

pondentów w kraju i zagranicą. 
CEGIELNIANA 15. tet. 129-30, dawaiej 

Wólczańska 17. J 
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Miesiąc Pomorza. 
Cała Polska zwraca swe gorące uczu 

cła 1 myśl ku Pomorzu, tej prastarej 
dzielnicy, której lud pomorski prawym 
jest dziedzicem. Krwią swą serdeczną ł 
potem znojnej a wytrwałej pracy prze­
poił to dziedzictwo i utrzymał Pomorze 
w polskości. W ziemi tej spoczywają pro 
chy ojców, dziadów i pradziadów dzisiej 
szego ludu pomorskiego: spoczywają 
prochy tych, którzy w czasach przedhi­
storycznych zaludniali Pomorze : i tych, 
którzy w roku 1308 legli podstępnie po­
mordowani przez Krzyżaków w Gdań­
sku, Tczewie i Świeciu w obronie gro­
dów, kościołów i klasztorów: i tych, któ 
rzy w r. 1454 słali posłów do króla Ka­
zimierza, aby wypędził Niemców z Po­
morza; tych, którzy pod przewodnict­
wem Antoniego Kruszyńskiego generała 
Komierowsklego legli w latach 1794— 
180T, którzy bez skutku przez życie ca­
łe byli niemczeni na każdym kroku, któ­
rym odbierano prawdziwych duszpaste­
rzy, których skazywano bez winy na wy 
gnanie z ich stron rodzinnych, którym 
odbierano przemocą i podstępem ich za­
gon ojczysty. 

ZYCIE W A R S Z A W Y 
E p i d e m i o s i » m o b ó i * i w 

fześł osób pozbawiło się wczoraj żucia 
Przy ul. Pawiej Nr. 28 w mieszkaniu 

Pinkusa Elbicha, kupca, popełniła samo­
bójstwo służąca jego. Maijanna Wedma-
nówna, która tam służyła od 6-ciu tygó-
dni. Wczoraj rano, gdy siostra p. Clbi-

świetlny. Wezwany lekarz pogotowia, 
mimo usilnych zabiegów, nie zdołał jej 
przywrócić do życia- Przyczyny samo­
bójstwa nie ustalono. 

Pozatem 16-lettn Mieczysław Bem, 
cha weszła do kuchni, ujrzała służącą przy rodzicach (Clirubieszowska 10), 
leżącą w ubraniu na łóżku. Z maszynki otruł się esencją octową, 
kuchennej i z lampy wydzielał się gaz 18-letnia Janina Milczarkówna (No-

1 2 s topni mrozu 
P o § i e r o i n b E < » « f l n o l i c f S peSiralć Ek«c«S«.f 

$ ł o & i f » e i2»tz» d w i e godJEtimaB 
• - o — J — J - Wczoraj rano t ermometr wskazywał J wać przechodnie. O ile mróz nie zmniej 
Nie zmogły ludu pomorskiego żadne | nad Wisłę 17 st. C. poniżej zera, a w mie i &zy gię. całkowitego pokrycia Wisły lo. 

wraże siły, nie zmogą, go i teraz, kiedy 
cala Polska gotowa jest iść z nim razem, 
ramię przy ramieniu podnoszącej się 
znów zachłanności niemieckiej. Czuj­
ność i znajomość sposobów postępowa­
nia pozwala nam dać niezwłocznie nale­
żytą odprawę zachodniemu wrogowi Pol 
ski. Oparte o niewzruszoną twierdzę du 
cha Polskiego na Pomorzu. Polska nig­
dy nie odda swych brzegów Bałtyku, 
gdyż będzie gotowa gwałt gwałtem odep 
rzeć. 

„Polski lud pomorski — mówi Prezv 
dent Ignacy Mościcki — spełnił swój 
dziejowy wobec ojczyzny obowiązek, za 
chowuj dla Niej polskość prastarej Zie­
mi Pomorskiej. A własny, niezależny 
dostęp do morza stał się jednym z głów­
nych czynników, gwarantujących naszą 
niezależność gospodarczą i polityczną"-

W dziele umocnienia i obrony pol­
skiego wybrzeża współdziałać musi całe 
społeczeństwo- Związek Obrony Kre-

••srVw"Zachodnich rzucił Inicjatywę zaku-
. p:cnla.;hydroplanów bojowych dla obro-
"'ny^łiaśzego wybrzeża. Musimy W czasie 

„Miesiąca Pomorza" zebrać na ten cel 
odpowiednie fundusze. 

Niech nikt nie uchyli się w 
tym czasie o złożenia najdrobniejszego 
choćby datku na cele „Miesiąca Pomo­
rza." 

Udekopjjmy nalepkami okna 1 vuęt-
rza sklepów. zakłaJów, urzędów i miesz 
kań prywatnych. Zgłaszajmy się do 
współpracy w komitetach „Miesiąca Po­
morza". Zaopatrujmy sie w okoli J - Z T O -

ściowe wydawnictwa o Pomorzu, które 
nabywać można w Sekcji Propagando­
wej „M. P . " w Toruniu, Kopernika 5 1 w 
Komitecie Wykonawczym „M. P . " w 
Poznaniu, Fredry 7. Składki i ofiary 
należy przekazywać na konto „Miesiąca 
Pomorza" nr. 213 298- (Związek Obrony 
Kresów Zachodnich). 

Poprzyicie moralnie i materialnie 
- Imprezy „Miesięca Pomorza". 

ście 12 st. Do ambulatorium pogotowia dem należy oczekiwać dziś lub j u tro. 
zgłosiły się wczoraj trzy osoby którym 
nałożono apatrunlri na odmrożone uszy. 
Komendant policji polecił, aby posterun 
kowi pełnili służbę na ulicach tylko 
dwie godziny a nie jak normalnie po 4 
godziny. O ile mróz będzie w ynosil dziś 
10 st. t o zakład oczyszczania miasta u-
stawi na rogach ulic piecyki k oszykowe ] przewieziono do szoitala Ś w . Rocha, 
z koksem , przy klórych będą się r.grze- j 

W ciągu ubiegłej doby 6 osób psdło 
ofiarą ślizgawicy z powodu nieposypywa 

tylko j nia c hodników p rzez dozorców zakła­
du oczyszczania miasta. Poszkodowanym 

wolinkl 62) otruła się esencją octową. 
18-letnia Leokadia Stroińska (Sosno­

wa 1) napiła się w celu samobójczym 
terpentyny. 

19-Ietnia Helena Pakulska (Okopo­
wa 59) otruła się esencją octową. 

Wreszcie 23-letnia Helena Janikow­
ska (Kmilji Plater 19) otruła się jodyną-

Wszystkim c'f-speratkom udzieliło po­
mocy pogotowie, przyczem Milczarków-
nę i Stroińską przewiniono do szpHala 
Dzieciątka Jezus, a Bema do szpitala 
Wolskiego. 

fr 

PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ ..POL­
SKIEGO RADJA". 

PONIEDZIAŁEK, dnia 29-go grudnia. 
Godz 11 58—12.05; Sygnał czasu z Warsza­

wy i hejnał z Wiciy Mariackiej w Krakowie. 
13.15: Muzyka z płt gramofonowych firmy A. 
Klln^bsil. Łódi, Piotrkowska Nr 160 13 25: Od-

udzieliło pomocy pogotowie, przyczem czytanie programu dziernego i r. rertuar tea 
Karolinę Rabką, lat 32 (Szczęśliwa 9) trów i kin. 13.25-15 50: Przerwa. 15 5 0 - 1 6 10 
m - . ^ o T . n n n ' ^ni la la ś w . Rocha. 11-ekcja jeżyka francuskiei 

Porani ł c ie ino ż o n ę , 

x B t t i o r o 2 « p i e w s e p e s r a c p 
Na ul. Miedzianej 7 właścicielka mie 

I szkania 21-letnia Urszula Łukowska bu­
fetowa, gościła u siebie grono osób z I O -
dziny i znajomych. W pewnej chwili w 
mieszkaniu z jawił się mąż jej Witold 
Dutkiewicz z którym żyje w separacji. 
Pomiędzy małżonkami wynikła sprzecz­
ka na tle zazdrości. Dutkiewicz będąc 

podchmielony schwycił nóż i zadał nim 
kilka ran ciętych i kłótych Łukowskiej w 
khfckę piersiową, oraz w prawe rai^ę.'cieki (tr z Warszawy) *>.«>• 
fijanego obezwładnili goście, wyrywając z War*wwy). ?2 00: Koncert p 
mu nóż. Ranną pogotowie przewiozło dr> A 8 ? ' " ? r I t p R - p o d <V. .1 C 
szpitala Dzieciątka Jezus. Zbrodniczym 1 ' 
mężem zajęła się policja 6 komisarjatu. 

Ti—— 

Wyścigi góralskie w Zakouanero 
w obecności premjera Słówka 

yKa t r a n c u s K i e g o z Warszawy 1 6 . 4 5 . 
Program d la . dz i ec i starszych t młodzieży: Felie­
t o n kpt. Lopeck'eg<ł ,,U brreefów ziemi ognistej"' 
(trans z Warszawy) 17.15: Muzyka z płyt gra. 
moionowych z Warszawy 17 4 0 : .,Jak powstały 
Tatry" — wygłosi Walery Goetel Itr z Krako­
w a ) . 18.45: Muzyka l e k k a z .Gastronomii'* •* 
Warszawie. 19.tO: Rozmaitości 19 30: Odczyt. 
zorgan'70w;inv przez kom'tet „Dni Przeciwgruź­
l i c z y c h ' ' w Łodzi 19.50: Prasowy dziennik radio­
w y z Warszawy 20 00. Płyty gramofonowe z 
Warszawy. 20.15: „Wśród ksiąz>V< — przctfl-d 

i najnowszych wydawnclw otróvl prof. H. Moś. 
' -0: ..Pogadanka'' Itr. 

popularny w wvko-
Oz-mińsk-ego Zof;a 

a (wioloncze'a) i L. Urrlein (akomp), 
trans, z Warsza<vy) 22 15: Felii lon p. t. .Carska 
nienawiść" — wygSsi o. Jan Wi<n :ewski (trans, 
a Warszawy). 23 Jo: T R I N ^ m i n a z teatru—rewii 
„An»nas" w Warszawie. Rewia p t. „Słówko 
na P." 24 0 0 : Komu-^Wy: meteorologiczny po-
licviny, sportowy. P A T oraz muzyka taneczna 
z Warszawy. 

Parada Paramonnlu 
• i l b l t t u . ori.MI ORAND - KINA 

torf DO NABYCIA w KSIEWRNIACH 

Zakopane, 28 grudnia. 
W niedzielę odbył się na torze wyści 

gowym dużego stadjonu komitetu imprez 
sportowych drugi w tym sezonie wyścig 
góralski. 

Pogoda wspaniała, mroźna i słonecz­
na. Publiczności ponad 2.000 osJo. Przez 

j cały czas programu obecny byl na trybu 
nie prerajer Walery Stawek, który z du-
żem zainteresowaniem przygląda! się wy 
ścigowi. Obecny był również minister re 
form rolnych prof. Kozłowski. Wyścigi 
rozpoczął bieg płaski dla koni drugiej ka 
tegorji. Zwycięstwo odniósł Henryk 
Krzeptowski, pokrywając tor w 1 min. 
34 sek. Do $ki-skrj6ringu stanęły trzy 
zawodnicziki. Bieg ukończyła walkowe­
rem w czasie 1 min. 47 sek. narciarka 
Antonina Sulejówna na koniu Henryka 
Krzeptowskiego. W wyścigu ,,kumote-
rek1' (słylowe sanie góralskie) na 5 za­
wodników zwyciężył Jan Pitoń w czasie 
1 min. 53 sek. W ski-skióringu miesza, 
nem zwyciężył Władysław Łukaszczyk 
przed Zofją Gewontówną. Wyścig ten 
byl bardzo emocjonujący, gdyż zaraz po 
starcie wywrócił się jeden z kont pocią­
gając za sobą drugiego' konia. Okazale 
wypadł bieg płaski koni pierwszej kate­
gorji w których brały udział rzeczywiś­
cie wartościowe konie. T r zwyciężył w 
rekordowym czasie Inia 1 min. 24 sek. 
Edmund Chyc przed Pawłem Ukregla, 
kiem. CIou dnia był skj jrlnij męski pier-

Dr. med . «J. P O L A K 
2 Choroby wewnętrzna I Allorsjlccn*. 

• i astma, pokrzywka, anfetyzm. remnatnm.) 
Ul. 6-90 Sierpnia Z Z \% r o 
T o l , 1 6 4 - 2 1 . —- Przyiinu'e w dni powszednie 

wszej kategorji, do którego stanęło czte 
rech pierwszorzędnych narciarzy za naj 
lepszymi końmi. 

Zwyciężył zupełnie łatwo Wacław 
Chyc w czasie 1 min. 28 sek. przed Cuk­
rem. Imprezę tę widowisko bardzo ładną 
zakończył skjóring hanticap. Walka za­
częła się bezpośrednio od startu. Na dru 
giej prostej mając najlepszego konia 
Wacław Chyc minął trzech jeźdźców i 
zaczął już brać jadącego na przedzie Łu­
kaszczyka, gdy w tem na finiszu koń się 
wywrócił pociągając za sobą narciarza. 

O C D I 
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najbliższy przebój ORAND • KINA 

M U Z Y K A / Z T U K A * 
TEATR MIEJSKI. 

Występy K. Junoszr-Stępowskiegc, 
orgja beztroskiego dowcipu i wesołości. Reży­
ser Tatarkiewicz przygotował przy udziale naj-

wziś. w poa*dzialek i we wtorek wystąpi ' lepszych sił artystycznych miejscowych i wat* 
szaiwsluch cały szereg pierwszorzędnych n'.espo-
dzianek Najnowsze szlagiery muzyczne, aktual-

znakomity artysta K. Junosza-Stepowski w sztu­
ce Merezkowskiego „Cat Paweł I", która dzie. 
kl iego świetne) grze i pięknej wysławię 6 t a ł a . P l o * . t I v ' ,

! . r 

sie rrrawdniwj icwelacia artystyczna Łodzi 1 nych atrakcji. 
iosenki, popisy choreograHczoe i szereg 

się prawdziwa, tewelacją artystyczną Łodzi. 

TEATR KAMERALNY. 
Występy Stelanji Jarkowskie). 

Utalentowana, gorąco zawsze w Łod^ przyi. . 
m o w a w Stefania Jarkowska, w dais: /ra ciągu stawia o godzinie 8 min. 15 wieczorem wodewil 
bawić będzie publiczność w „Dobr,| wrotce'' w 4rch aktach ze śpiewami i_ tarjoami p. t. ,,Kró-

TEATR POPULARNY W SALI GEYERA 
Piotrkowska Nr. 395. 

W środę, dnia 31 b. m. Teatr Popularny wy-

Molnaie, dziś poniedziołok i wio-ek 
W środę wystąpi Stefaija Jaikowska w re­

kordowej , Sekretarce Pana Prezesa'*. 

TEATR POPULARNY. 
Dziś, w poniedziałek i następnych grane 

Iowa Przedmieścia'' z panią L. Jurdzinską w roU 
tytułowej. Retyeeruie R Urbański. 

„SYLWESTER NA GÓRNIAKU W POPU-
LARNIAKU". 

Dorocznym zwyczaj sra Teatr Popularny w 
stalą przy pre«t ełoionej widowni amerykańskie w y Geyera, Piotrkowska 295, urzndia w ' noc 
widowisko ze śpiewawi i tańoaimi ..Broadway'', sylwestrową o godcinie t2-ej w 

da fodzinw 6-e( do 7-ei, — w niedziele i święta i wido 
i - d fiAu II-ej do 12. A I 

nocy tradycyi-
I ny ^Sylwester na Górniaku w PopularniaUu". 

„WESOŁEK SYLWESTROWY" W TEATRZE j Widowteko to pełne humoru i werwy z udziałem 
MIEJSKIM. najlepszych sił artystycznych miejscowych i watv 

W środę o rfodzit»'« 12-ej i 2-ej w nocy urzą- szewskich, reiyseruią: J. Pilarski i R. Uibsnskt, 
dzają Teatry: Mlefskl i Popularny leradi ą Teatry: Mlelskl i Popularny leradycyine którzy przygotowali akturlne kttpWji nainowsze 

jwbko sylwtslrowe „Wesołek' 1. *pla.giery i popisy choreograficzne Bilety w ce-
Będzie to rewja szampańskiego l U i m o r t ł , nie od 1 zł, do 3.50 do nvbycia w ka6le teatru. 



Arrr ja za drutem kolczastym 
Książka, przewuzszafaca op i s ami okropnośc i 

wofennach powieści R e m a r ą u e a. 
Straszna, potworna książka (Edwin 

Tryk Dwinger ,Armja za drutem kolcza­
stym'* pamiętnik z Sybiru, autoryzowa­
ny przekład Wandy Kragen). 

Na wstępie autor pisze: 
— Książka ta zawiera notatki z lat 

1915 do 1918. Nie opowiada ani o bit­
wach, ani o bohaterskich czynach, ale o 
odwrotnej stronie, „o podwórzach" woj­
ny, na których ginęły tysiące bez wojen­
nych komunikatów". 

Autor, młody, 17-letni chorąży, wal­
czący po niemieckiej stronie, dostaje się 
do niewoli rosyjskiej. Wraz z nim wpa­
dają w ręce kozaków koledzy z tego sa . 
me jo pułku: Podbielski, zwany pospoli­
cie Podera, Blank, Schmidt, Brunning-
haus, Schnarrenberg i inni. 

Pierwsze dni w niewoli. W mrocz, 
nych, nieopalanych, niechlujnych laza­
retach. 

— „Mokra bielizna lepi się do ciała, 
z opatrunków spływa woda, po chwili 
siennik jest przemoczony. Na łóżku 
niema koca, tylko brudne prześcieradło. 
Zęby mi szczękają, rany pieką. Grupki 
ropy na poduszce drażnią mnie, aż mi 
eię żołądek wywraca. Ale nie jestem w 
stanie podnieść głowy, wychylić się za 
brzeg łóżka. Wymiotuję więc wprost 
przed siebie, na piersi i szyję. Ponie­
waż nie mam nic w żołądku, oddaję je­
dynie śluz i żółć. Ale to tłumi zapach ro 
py, to nie jest przynajmniej nic obcego. 
Jes t moje własne. I to jest dobrze". 

Cały rok 1915 upływa na wędrówce 
X jednego lazaretu do drugiego. W każ­
dym szpitalu to samo. Jeden Jeży od ty­
godni z nogą na kocu. Leży na gumo­
wych woreczkach z wodą, plecy i poślad 
ki są już oddawna pozbawione skory — 
każdy oddech musi mu sprawiać szalo­
ny ból, bo jęczy bez przerwy. Innemu, 
który ma ranę w pęcherzu moczowym, 
wisi z pod koca długa rurka, z której ka 
p le czarniawy, mętny płyn do podstawio 
ns£o naczynia. Trzeci ma otwarty żołą­
dek i nie może jeść, bo jadło wychodzi 
mu natychmiast kanałem postrzałowym. 
O ile jego rana wkrótce się nie wygoi, 
jest skazany na powolną śmierć głodo­
wą. 

Jednemu granat zdarł mięso z nerek, 
miesiącami może będzie musiał leżeć na 
brzuchu, jego nerki są odsłonięte, a ich 
gryząca wydzielina wżera się w ciało. 
Dwuch żołnierzy w naszej sali ma wy­
palone oczy... trzech straszliwe rany 
brzuszne, dwuch przedziurawione jelito 

f[-ube i ci nie zostaną nigdy wyleczeni, 
ekarze bowiem nie rozporządzają środ­

kami, mogącemi zapobiec ustawicznemu 
zanieczyszczeniu ran. Jednemu brak ca­
łej dolnej szczęki, aż do końca życia 
trzeba go będzie odżywiać przez rurkę. 

W obozie jeńców. 
Lecz najokropniejszy okres niewoli 

przypada na rok 1916. Wszystkich jeń­
ców transportują na Syberję do miejsco­
wości Tockoje. 

W barakach wybucha epidemja tyfu­
su. Mróz dochodzi do 50 stopni. O każ­
dy kawałek drzewa i talerz wodnistej 
zupy, jeńcy, staczają zaciętą walkę. We 
wszystkich kątach wybucha nagle zara­
za niby błędne ogniki na zatrutych grzę­
zawiskach. Nagle jeńcy mają więcej do 
jedzenia — to pierwsza oznaka. Nie dla­
tego, żeby dostawali obfitsze jadło, tylko 
wielu ludzi nie zjada zupy, bo już jeść 
nie noże . Chorzy nie opuszczają prycz 
dla załatwienia naturalnych potrzeb. Pia 
Bek -a podłodze poczyna mięknąć i wil-
gnąć od moczu, pod pryczami narastają 
k cce kału, Liczba umierających na ty­
fus dochodzi dziennie do 250-ciu. Nikt 
już nie otwiera drzwi, aby wyrzucać 
marlwych. 

Komendant obozu, zwierzę w ludz­
kiej skórze, nie wszczyna żadnych kro­
ków, celem stłumienia straszliwej epi­
demii. 

W barakach robi się codzień prze-
atronlęj. Wieczna wojna o tapczany zmie 
n i h swój cel. Nikt nie chce leżeć teraz 
na górnej pryczy, każdy boi się, że nie 
potrafi wdrapać się na gorę. gdy zacho­
ruje, A k to nie da sobie rady, a nie ma 

miejsca na dolnej pryczy, ten musi leżeć 
w przejściu na ziemi, w kale i brudzie. 

Z powały zwisają mętne sople lodu. 
Gorączkujący śledzą łapczywie ich na­
rastanie i gdy je tylko można odłamać, 
wtykają je dla ochłody między popęka­
ne, obrzękłe wargi. Jeńcy stedzą na cia 
łach zmarłych towarzyszy, lub używają 
konających i bezsilnych za oparcie. 
Przeważna część zmarłych na tyfus leży 
półnago na ziemi, niektórym pozostały 
tylko szmaty na nogach. Jedynie zmarli 
na czerwonkę zachowują odzież, bo jest 
taka przesiąkła śluzem i krwią, że jej 
użyć nie można. 

— „Leżę na stosie uniformów — pi­
sze autor — Czemu nie mogę płakać? 
Może ulżyłoby mi to nieco. Ktoś pociąga 
mnie za rękaw. Poseck umiera. Wstaję, 
zbliżam się do Posecka. 

Poseck jest obsypany gęsto plamami. 
Wyciąga chciwie język, porusza nim, ję 
zyk jest pokryty strupami. Seydlitz kła­
dzie mu na nim grudkę śniegu. Konający 
patrzy mu w oczy, jak wierny, wdzięcz­
ny pies. Chwilami porusza palce, jakby 
nam chciał podać rękę. 

— Moja siostrzyczka ma srebrzyste 
włosy — majaczy nagle. Seydlitz przesu­
wa wciąż grudki śniegu po wargach Po­
secka. Twarz jego jest kamiennta, jedy­
nie palce drżą mu nieco. Mały Blanek, 
leżący obok, unosi się na rękach. Prze-1 
rażone oczy wlepia w umierającego i 
płacze bezsilnie. 

Nacie język Posecka nieruchomieje. 
Seydlitz odkłada śnieg, wsuwa język 
zmarłego do ust, zamyka je. 

— Finis — mówi wolno, przeciska 
się kolo nas i wychodzi z baraku. 

Włażę z powrotem na mój stos. Coś 
we mnie krzyczy, coś targa, jakby mnie 
chciało rozerwać. Biję się w nogę, w mc 
ją prawą, ocaloną nogę. — Bodajby mi 
ją odjęli! — jęczę. Byłbym już może w 
domu... A nawet, gdybym umarł — nie 
byłobyż mi lepiej niż tutaj?"... 

Ludzie-zwierzęta. 
Gorszy od zarazy jest jednak nieza­

spokojony pociąg seksualny. Ci z pośród 
jeńców, którzy brzydzą się pederastji, 
uprawiają onanizm. Jeden z pionierów 
trzyma jakąś kartkę w rękach i czyta: 
„Czyś dotąd nie spostrzegł, że cię ko­
cham? — deklamuje z patosem — Po­
żeram cię wzrokiem, śledzę każdy twój 
ruch, głaskani miejsce, na którem le - ! 

żysz! Przybądź tej nocy do mnie, w na­
szym kącie nikt słowa nie piśnie, każdy 
z nas ma swego przyjaciela' '^ 

— Co to ma znaczyć? — pytam Po­
da. 

— List miłosny — odpowiada cicho, 
niemal wstydliwie — Pionier znalazł go 
przypadkiem. Ktoś z jego pryczy musiał 
go napisać. 

— List miłosny mężczyzny do męż­
czyzny? — pytam głupio. 

— Tak, oczywiście.... 
— Tego nie rozumiem.... 
Pionier czyta dalej. „Całuję d ę , u-

wielbiara".. 
W tej chwili ktoś roześmiał się nie­

szczerze, wrzaskliwie, sztucznie. 
— Nie udawaj — woła ze złością ktoś 

inny. — Czy sam nie pisałeś takiego li­
stu dziś rano do Blanka, małego dragona 
z przeciwka?... 

Węzły koleżeństwa między jeńcami 
rozluźniają się stopniowo. Trwa to po­
prostu za długo — w tem cała rzecz. 
Szlachetne uczucia rodzą się tylko w 
wielkich, przełomowych momentach. W 
polu istniało koleżeństwo, tutaj jednak 
grunt nie jest podatny do koleżeństwa. 
Wspólny pobyt w natłoczonej izbie dzia­
ła demoralizująco i wyczerpująco, zdra­
dziecko i podle. Ciągłe, nieodmienne nie 
szczęście, codzienne, niekończące się 
zło nie skuwa ludzi, raczej ich rozdziela. 
Tutaj niema żadnych czynów i żadnych 
nadziei. Tylko wieczne nieróbstwo, wie­
czny głód, wieczne siedzenie w kupie... 
Nie, na takiem podłożu mowy niema o 
koleżeństwie. Wszyscy stają się zwolna 
zjadliwi, jak stare psy, gderliwi i dokucz 
liwi jak zasuszeni starcy. Zwolna stają 
się zwierzętami. 

— Dzisiaj, idąc przez barak III spotka 
łem starego znajomego z kasami Grudec 
kiego. Był to żołnierz z przestrzelonemi 
jądrami z sali amputowanych. — 

— Czyśmy się przypadkiem już 
gdzieś nie widzieli? — zagadnął,mnie, 

— Pewnie — odparłem — w szpitalu 
w Moskwie. A jak się panu powodzi? 

— Och, — cóż mam powiedzieć? Zre 
sztą już dawno wiem, że po wszystkiem. 
Obecnie nie wiele sobie z tego robię. 
Przeciwnie, jest mi lżej, niż innym. Kie­
dy widzę, jakie męki cierpią niektórzy, 
właśnie z powodu tego, czego mi brak... 
A ja napewno też nie zachowałbym zim­
nej krwi! Doprawdy, czasem cieszę się 
wprost... Wszystko na ziemi wyrównuje 
się. myślę nieraz... Zato, żem wtedy mu­
siał to ścierpieć, nie mam potrzeby teraz 

instrumenty grają same. 
Żywa muzyka bez udziału ludzi. 

Niema bodaj tygodnia, by świat nie 
dowiedział się o nowych zdobyczach 
techniki, o nowym postępie genjuszu 
ludzkiego. Oto sygnalizują z Berlina o 
nowym sensacyjnym wynalazku, który 
może spowodować zaginięcie zawodu 
muzyków. 

Film dźwiękowy skazał na bezrobo­
cie wielkie kadry muzyków we wszyst­
kich krajach. Ale były jeszcze lokale 
kawiarniane i restauracyjne, były małe 
kina, były wreszcie teatry i teatrzyki, 
w których muzycy mieli szerokie pole 
działania. Nie należy też zapominać o 
wielu zespołach muzycznych, nagrywa­
jących płyty gramofonowe oraz filmy 
dźwiękowe. 

Obecnie ma to wszystko zniknąć, ty 
wy człowiek-muzyk sta! się zupełnie 
zbyteczny. Nowy wynalazek, jednego z 
wybitnych inżynierów niemieckich pole­
ga na zestawieniu orkiestry, grającej zu­
pełnie bez ludzi. 

Nie chodzi tu o orkiestrę bez dyry­
genta, nie jest to też maszyna, w rodza­
ju katarynki z nutami ani też t, zw. or. 
kiestrjon, spotykany w małych budach 
jarmarcznych. Jest to wynalazek istot­
nie doniosły, mający wszelkie dane, aby 
się spopularyzować. 

Proszę sobie wyobrazić estradę, na. 
której znajdują się wszystkie instrumen-| 
ty, wchodzące w skład jazz-Jjandu. N a 1 

krzesłach leżą saksofony, trąby, bęben­
ki, harmonje i t. d. Lecz niema zupełnie 
ludzi. Wynalazca, stojąc w drugim koń­
cu sali wkłada wtyczkę do kontaktu, 
elektrycznego. Orkiestra zaczyna grać. 
Początkowo cicho, coraz głośniej i głoś­
niej. Jazz-band wali z zacięciem, sak­
sofony plączą, harmonje grają tęskne 
tango. 

Na czem polega ten wynalazek? Oto 
za pomocą dowcipnie skonstruowanego 
aparatu elektrycznego wprawia się w 
ruch prawdziwe instrumenty. Szyjka 
saksofonu i trąbki otrzymują właściwy 
pęd powietrza. Ta sama niewidzialna 
siła wprawia w ruch inne instrumenty. 
Szczegóły są tak interesujące, że nale­
żałoby ich opisowi poświęcić specjalny 
artykuł. Faktem jest jednakże, że wy­
nalazca demonstrował koncert przed 
gronem wybitnych znawców muzyki w 
Berlinie i odniósł pełny sukces. 

W najbliszym czasie, po opatentowa 
niu swego wynalazku, inż. Green przy­
stąpi do masowej fabrykacji tych apara­
cików. 

Sceptyków jest oczywiście dużo. Ale 
wszak tak samo wzruszano ramionami 
na wieść o dźwiękowym filmie. A jed­
nak przyszedł i stworzył nową erę w ki­
nematografii, Być może nowy wynala­
zek stworzy nową erę w dziedzinie mu-1 
zy>V ' SU l 

skręcać się jak bydlę... Ciężko mi będzit 
dopiero po powrocie do domu. Bo moja 
żona chce mieć dzieci"... 

Piekło na ziemi. 
Autor doprowadza swe pamiętniki 

do czasu zawarcia rozejrau w Brześciu 
litewskim. Rewolucja w Rosji nie przyno 
si jeńcom upragnionej wolności. Komen­
dant obozu nie uznaje czerwonej władzy 
i „walczy nadal z niemcami". 

Po wielu straszliwych cierpieniach i 
przeżyciach, po nieudanej ucieczce, pa­
miętnik kończy się drugą próbą ucieczki, 
która tym razem daje wynik pozytyw­
ny. 

Zdawało się, że po książce R e . 
marque'a, nie można już napisać nic o . 
kropniejszego o wojnie. A jednak „Ar­
mja za drutem kolczastym" jest potęż­
niejsza w ekspresji, chociażby dlatego, 
że tu ludzie nie giną od kul armatnich, 
ani od granatów, lecz powoli zapadają w 
obłąkanie, w odrętwienie, w nicość... 

Ten krótki konspekt, niedający na­
wet wyobrażenia o okropnościach tej 
jedynej w swym rodzaju książki, pozwą, 
łamy sobie zakończyć słowami autora: 

— „Noc. Zdjąłem kaganek z nad 
drzwi i postawiłem obok siebie na pry­
czy, paru żołnierzy, bojących się leżeć 
w ciemności, obrzuca mnie przekleństwa 
mi, ale żaden z nich nie ma siły, by mt 
przeszkodzić. Na kolanach rozkładam 
moją księgę. W ręce, owiniętej szmata, 
mi trzymam ołówek. 

Myślę o ojczyźnie. Nie mam żadne] 
nadziei ujrzenia jej kiedyś jeszcze, a.e 
może moja książka jej dosięgnie. Wiele 
będzie opisów wojny, ale dalby Bóg, a-
by żaden nie był bardziej wstrząsają :y, 
aby żaden nie był dokumentem po. 
dobnym do mojego! Mój pamiętnik wy. 
starczy na lat tysiąc! 

Starałem się być zawsze rzeczowy i 
zimny. Nie dopuścić niczego z moich na. 
strojów i poglądów, opisać jedynie to, 
com widział. Gdybym nie zamknął t A ar 
do mego serca, gdyby wymknęło się fol 
z niego i spłynęło na karty tej książki... 
Nie, natenczas nikt nie mógłby tego ani 
przeczytać, ani pojąć!... Byłby to jeden 
nieartykułowany, ogromny, obłędny 

krzyk.. Jakiemi zgłoskami mógłbym go 
rzucić na papier? 

Oskarżam. 
Nie mam najmniejszej nadnei wy do. 

stać się stąd żywym. Dlatego napisałem 
to. 

I dodaję: J'accuse — Oskarżaml 
Ale nie oskarżam w imieniu własnem, 
ani w imieniu czternastu tysięcy towa­
rzyszy, którzy do dziś dnia w moich o-
czach pomarli w tej norze — oskarżam 
w imieniu!/ hańby, wstydu i bezeceń­
stwa, które popełniono tutaj na tem co 
ludzkie, co od Boga pochodzi, iak nas u-
czyli kapłani. Nie pohańbiono tylko nas, 
pohańbiono w nas Boga! 

Może wojny są koniecznością — tego 
teraz, tak bliski śmierci, rozstrzygnąć nie 
mogę. Wiem natomUst, źe ta hańba, któ 
ra jest ich następstwem, że ta potworna 
męka nie jest koniecznością! Czy nam te 
raz nie gorzej niż przed dwcina tysiąca, 
mi lat? Gdyby z nas uczyniono niewolni­
ków, jak to wtedy było zwyczajem, wiod 
łoby się nam lepiej, i czternaście tysię­
cy ludzi, a może sto tysięcy w całej Ro­
sji, nie musiałoby jak psy zdychać we 
własnym kale! 

Jestem zmęczony. Nie mogę pisać da 
lej. Na sąsiedniej pryczy zamilkł w tej 
chwili pionier. Tak nagle zamilkły jego 
nieustanne od dni całych bełkotane prze 
Weństwa, że mnie to uderzyło. Podnojzę 
lampę, owietlam jego twarz. Jest mart­
wy. Wygląda jak wszyscy umarli. Osobo 
wość jego jest wymazana. Nie jest już wię 
cej pionierem z Hamburga, nazwiskiem 
Meier czy Muller — jest już tylko jed­
nym ze zmarłych na tyfus plamisty, jest 
numerem 14,324, ani odrobinę więcej. 

Stawiam lampę obok siebie i wpełzam 
z powrotem pod stos płaszczy i mundu­
rów. Na tapczanie sąsiednim krzyczy ja­
kiś wiedeńczyk baz przerwy: 

— Matko, matko, umieram..." 
Straszna, okrutna książka-* 



SPORT 

Menager bokserski w Ameryce 
decyduje o wyniku każdej poważniejszej 

walki bokserskiej 
W okresie powojennym sport siał się 

czynnikiem społecznym. Obecnie żyjemy 
w okresie rekordowego rozwoju najróź-
norodniejszych gałęzi sportu. U nas roz­
wój ten nie posunął się jeszcze zbyt da­
leko, natomiast w niektórych państwach 
zagranicznych stał się jednym z czynni­
ków życia społecznego. Szczególnie w 
Ameryce rozwój aparatu dosięgną! zeni­
tu. 

Pomysłowi amerykanie wyczuli na 
tym dobry interes i doprowadzili do te 
go, że imprezy sportowe, a szczególnie 
bokserskie cieszą się tam kolosalnym po 
wodzeniem, przynosząc organizatorotom 
miljonowe zyski. 

W okresie powojennym liczba mene-
gerów sportowych wzrastała z dnia na 
dzień i dziś można ich w Ameryce zna­
leźć bardzo dużo. 

Szukają oni talentów, szczególnie w 
dziedzinie boksu, starając się na nich 
zarobić jaknajwięcej pieniędzy. 

Spełniają oni rolę dyktatorów i robią 
ze swymi pupilkami co im się żywnie po­
doba. 

Napoleonem tych dyktatorów sporto­
wych w Ameryce był /marły w ubieg­
łym roku słynny menager Tex Ricard 
nie był jednak tylko człowiekiem intere­
su. Oddawał się swemu zawodowi mena­
gera z niezwykłym zamiłowaniem, i en­
tuzjazmem. 

By osiągnąć swój cel sportowy, by 
zaspokoić swoje ambicje, potrafił on nie 
raz łożyć ko losalne sumy w imprezy, 
k tóre z góry skazane były na niepowo­
dzenie. 

Obecnie do najpopularniejszych me-
nager-gw: Ameryki należą Joe Jacobs, 
k tóry prowadził Schmellinga do sławy 
oraz ' Jack Kearns. 

M e c z l e k k o a t l e t y c z n y 
Polska— Węgry 

Węgierski związek lekkoatletyczny 
zwrócił się do PZLA. w sprawie zorgani 
zowania meczu Polska — Węgry w roku 
1931 we Lwowie lub w Krakowie. Praw 
dopodobnie odbędzie się on we Lwowie. 

U z n a n e r e k o r d y 
polskich lekkoatletów 

Komisja sędziowska PZLA zweryfiko 
Wała ostatnio szereg rekordów, a miano 
wicie: tyczka — Adamczyk 370.5 100 m 
Sikorski (rekord wyrównany) 10.9, Pa­
nie: 4x200 i 10x100 m — AZS- warsz. 
1:55.2 12;20, w dal z miejsca Hulanicka 
2 5 0 trójbój Konopacka 185 pkt. Na we 
ryfikacje czekają j es izcze takie rekordy, 
jak 100 m. Szenajch 10.7,2 i 3 km. Pet-
kiewicz 5;33 i 8:27, kula oburącz — Hel 
jasz 25.60, 10 x 100 m. — AZS. Warsz. 
4 : 5 . 

L e k k o a t l e t k f p o l s k i e 
jadą do Wioch 

Włoska kobieca federacja lekkoatle­
tyczna postanowiła zaprosić za zwrotem 
wszystkich koszłów cztery nasze nai 3en 

Wybijającym się menagerem jest obe 
cnie Jeff Dickson, który doprowadził do 
tego, że na meczu Paolino-Carnera pobi­
ty został rekord widzów w Europie. 

Menager amerykański nie przebiera 
w środkach, by za pewnić swemu pupil­
kowi tytuł mistrza świata, no i natural­
nie ubić przytem dobry interes-

Gdy jednakże cel zostaje osiągnięty 
menager ogląda się za innym taientem 
bokserskim, z rywając ze swoim D O T Y C H ­

czasowym pupilkiem. Menager Tunney 
Mara zażądał odszkodowania od byłego 
mistrza świata 526 tysięcy dolarów. Spra 
wą tą w najbliższym c zasie zajmą się są 
dy amerykańskie. 

Oprócz menagerów istnieją w Ame­
ryce specjalne towarzystwa, które mają 
na celu finansowanie imprez bokser­
skich. Jedno z pism amerykańskich ogło 
siło przed niedawnym czasem, że tour­
nee Carnery po Ameryce finansowane 
było przez specjalnie w tym celu założo­
ne konsorcjum, które miało do swych 

usług najpoważniejsze pisma amerykań­
skie. 

Coraz częstsze procesy menagerów z 
bokserami i odwrotnie rzucają światło 
na stosunki panujące w sporcie bokser­
skim Ameryki. 

Sport jest tylko ładnym szyldzikiem, 
który ma przyciągać jaknajwiększą ilość 
widtzów na imprezy, które są z góry u-
planowane przez menagerów i często ze 
sportem nie mają nic wspólnego. 

Co innego jest naturalnie w piłce 
nożnej, gdzie menager działa w imieniu 
klujbu i angażowany jest tylko do specjał 
nych celów. 

W boksie jednak menager myśli tyl­
ko o własnej kieszeni jest bezwzględny, 
czyni z bokserami co mu się podoba 
gdyż za to płaci dobrze i żąda posłuszeń 
stwa. Na szczęście Europa nie znajduje 
się jeszcze pod wpływnmi sprytnych me 
nagerów amerykańskich, którzy na bok­
sie robią świetne interesy. 

Jeszcze o koncercie mistrza świata 
Ostatni dz ień turnieju z udz ia łem Barny 

W sobotę odibył się trzeci dzień t u r - i Szczególnie goście lwowscy, i war. 
nieju ping-pongowego z udziałem Barny, j szawscy grali słabiej niż w dniach po-

Zainteresowanie turniejem nie mniej- • przednich i z tymi załatwiał 
sze aniżeli w dniah poprzednich. I tym bez wysiłku, 
razem publiczność po brzegi zapełniła 
widownię sali Gimn. Niemieckiego 

się Barna 

Rodak Barny Nitroi zaniemógł nagle 
i nie mógł startować. Zastąpił go Barna, 
który okazało si$ na vtyle koleżeński.. 
zigodził się rozegrać tyle spotkań ile mu 
organizatorzy wyznaczą, byleby tylko 
program nie ule£ł skrótowi z powodu 
choroby Nitroi. W sobotę pobił więc 
Barna nowy rekord. Grał jedną partię za 
drugą niemal bez odpoczynku, dopwIMna 
jąc się ciągle o nowych pzeciwwków, 
których załatwiał gładko bez większego 
wysiłku. Jedynie z Inzelszteinem (Has­
monea — Łódź) miał Barna 'stosunkowo 
ciężką przeprawę. Łodzianin stawił mi­
strzowi świata dzielny opór, zmuszając 
go w drugim secie do bardzo ostrożnej 
gry. Set ten po bardzo ciekawym prze­
biegu gry zakończył się zwycięstwem 
Barny 26:24. Niemal wszystkim pokona­
nym w czwartek i piątek przeciwnikom 
dał Barna okazję do rewanżu żaden jed 
nak nie potrafił zwyciężyć węgra. 
• .. / . .„: . , ' • . ; ' / : . ... - • \ i s 

Na wyróżnienie zasługuje mł ?dy Hey 
man (Widzewska Manufaktura) bardzo 
obiecujący zawodnik, który gr-ił jeszcze 
lepiej aniżeli w czwartek i b. czysto ata­
kował mistrza, popisując się bardzo o-
stremi smatschami. 

Publiczność opuszczała sobotnie za­
wody z zadowoleniem, Barna bowiem 
popisywał się jak mógł najlepiej, impro­
wizował wspaniale, zysk.rąc sobie jesz­
cze raz sympatję obecnych. 

Należy żałować, że jego rodak Nitroi 
nie mć*ł wykazać swych prawdziwych 
walorów. Już w piątek Nitroi był mocno 
niedysponowany z powodu choroby, bę­
dąc pod koniec zawodów niemal niezdol 
ny do dalszych walk. 

Reasumując powyższe należy jeszcze 

W s p r a w i e b u d o w y 
nowych skoczni narciarskich 
Państwowy Urząd WF. zakomunikou 

wał Pol. Zw. Narciarskiemu, że zasadni­
czo przeciwny jest budowie wielkich 
skoczni narciarskich i żadnych subwen-
cyj na ten cel udzielać nie będzie. 

Jak s ię o d b y w a j ą 
treningi naszych hokeistów 

Trener Farrow rozpoczął już zapra­
wę z grupą treningową polskich hokei­
stów w Katowicach. Wielką Ludnością 
jest fakt, że Farrow mówi jedynie po an­
gielsku, a tym językiem włada tylko 
bramkarz Legji Sachs, który jest tłuma­
czem. Pan Farrow skrytykował bandy 
toru katowickiego które winny być zmie 
nione, stwierdził, że typ kijów, które uży 
wają nasi gracze, jest przestarzały i zaią 
dał natychmiastowej zmiany kijów. Tech 
nikę strzału u większości graczy uznał 
za zadowalającą, natomiast prowadzenie 
krążka obieranie krążka i zmysł kombi­
nacyjny za bardzo słabe. Również łyżwy 
używają nasi gracze zbyt tępe i zażądał 
maszynki do ostrzeżenia ł yżew stale na 
treningach i meczach. Zmienił również 
rozkład treningów. 

M o t o c y k l o w y ra id 
z i m o w y 

przygotowuje sekcia „Unionu" 
Walne zebranie sekcji motocyklowej 

„Urfionu" wybrało, jak już donosiliśmy 
Zarząd, skład którego daje nam gwaran-
qę , że dalsza praca pójdzie w kierunku 
jaknajpomyślniejszego dalszego rozwoju. 

Mając tak niestrudzonych pracowni­
ków, fachowców i organizatorów, jak Jul 
jus z Triebe jr. (przewodniczący), Zyg­
munt Kołakowski (wiceprzewodniczący), 
Rudolf Heidrich (sekretarz), Erwin 
Scherfer (skarbnik), Helmut Schonborn 
(gospodarz) Bolesław Zwiezdowski (kapi 
tan sportowy), Wacław Szymski (zastęp 
ca kapitana sportowego), Hans Robert 
Nest*er (kapitan turystyczny), Walter 
Buck!ey jr. (zastępca kapitana turystycz 
nego), Alfred Eulenfeld, Roman Xogel i 
Włodzimierz Stolarow (komisja sporto­
wa) — sekcja motocyklowa ,.Unionu" ma 
te żelazne fundamenty, na których może 
śmiało budować swą egzystencję. 

Nowe kierownictwo sekcji zabrało się 
energicznie do pracy i przewiduje, obok 

raz podkreślić, że węgrzy dali w Łcdzi I szeregu wycieczek zimowych, również i 
istny koncert gry ping-pongowej. Organi raid zimowy. 
zatorom trzydniowej imprezy należą się Jak się dowiadujemy, doroczny raid 
słowa uznania za sprowadzenie do Ło- motocyklistów „Unionu" odbędzie się w 
dzi węgrów od których nasi zawodnicy dniu 1 lutego. Regulamin będzie ułożony 
niewątpliwie się bardzo dużo nauczyli. w dniach najbliższych. 

% M g o . n ^ ł w I ę c e J
 rdZy w drużynie 

Cej-ka i Wesselik - po 19 razy. Królem 
strzelców Rapidu został Wesselik, dalej 

« e lejcooatletki na Swieto wiosny w dn. ffl^O^1^ S d l o 
[ 2 9 - 3 1 maja we Florencji Najprlwdopo mek, adr£z,Tlfi£$^ir£ S e c 
dobnie] pojedzie Konopacka, Orłowska, porażek. wycięsiw oraz pięć 
'Schabińjka lub Freiwaldówna oraz Hu-J Rapid osiągnął w roku 1930 wielki 

Rapid najpoważniejszy klub sportowy 
w Austrji nie jest w stanie utrzymać drużyny zawodowej 

Walne zebranie najpopularniejszego! .Najważniejszym jednak powodem'obecnym ogólnym kryzysie finansowym, 
klubu sportowego w Wiedniu, Rapidu, \ deficytu są ogromne podatki, jakie klub! jaki nawiedził Europę. Nie ulega kwestji, 
przyniosło ciekawe cyfry z życia klubu musi opłacać w Wiedniu. Z ogólnej su- że w profesjonalizmie austriackim za-
zawodowego. W roku 1930 Rapid b r a t ' m y wpływów 400.000 szylingów przeszło .prowadzone będą jakieś poważniejsze 
udział 20 razy w grach mistrzowskich, '40 procent pochłonęły przeróżne p o d a t - 1 reformy. 

' ki miejskie, sportowe i inne. | W związku % alarmującemi wiadomo-

ianicka lub Manteuflówna. 

Skarbnik Rapidu na zakończenie swe­
go sprawozdania zaznaczył, że w obec­
nych warunkach prowadzenie tak wiel­
kiego klubu, jakim jest Rapid, bez uzy­
skania subsydiów, jest wprost niemożli­
wością. 

i sukces, zdobywając pierwsze miejsce w 
tabeli w grach mistrzowskich oraz pu­
har środkowo-eitropejski dla drużyn za­
wodowych. 

Mecze Rapidu cieszą się w Wiedniu 
największą popularnością, mimo to R a - , 
pid poniósł w ubiegłym sezonie duże de-1 

ściami, jakie nadchodzą z Aus+rji, cały 
szereg państw, które zamierzały wpro­
wadzić zawodostwo narazie odnosi się 
z wielką rezerwą do tego projektu. 

Można dtzlś z całą stanowczością 
stwierdzić, źe zawodostwo w piłkarstwie 

War to zaznaczyć, że Rapid znajduje Ł R

R

A ? J Ę ^ t u jedynie w Anglji gdzie 
się w wyjątkowo dobrem położeniu ml 1 z w i ą z k i robią na tenl d o b r y in" 
terjalnem, gdyż Innym zawodowym klu­
bom wiedeńskim powodzi się znacznie 
gorzej I grozi im zupełna ruina finan­
sowa. 

P rasa aus*rjacka podaje ostatnio alar-

Ale trzeba pamiętać, że sport piłkar­
ski w Anglji rozwija się w specjalnych 
warunkach, to co widzimy w Anglji nie 
spotkamy w żadnym innym ki iłu. Pu­
bliczność angielska nie może żyć bez za-

ficyty. Zarząd tłumaczy kryzys f inan- ! MV*** wiadomość z życia klubów za- w o d ó w f 0 0 tba lowych i kluby angielskie 
sowy klubu następująco: Deficyt 19.000 wodowych, które nie są w stanie pokryć 
szylingów powstał głównie z rozgrywek jtiajniezbędniejszych potrzeb-
w czerwcu. W miesiącu tym Rapid zor-1 Profesjonaliści wiedeńscy doszli do 
ganizował w Wiedniu cały szereg mię- [wniosku, że klub zawodowy może w naj 
dzynarodowych spotkań, które nie cie- j lepszym wypadku utrzymywać 
szyły się jednak dużą frekwencją ze płatnych graczy. 
względu na ogromne upałv jakie q.awie-j Opłacanie 20-tu, czy nawet więcej amatorstwo też nic może mieć zastoso-

maja zapewnioną egzystencję material­
ną. Wszelkie nawet najdalej idące refor­
my zawodostwa Austrii na nic się rie 
zdadzą. Za dobrego t>ilkarza trzeba 7 H -

I wsze dobrze płąctc* Tak zw. system mie­
szany, t. j . na wpół zu\vo'T.o*two. uawp^f 

względu na ogromne upałv jakie,nawie-1 Opłacanie ZU-tu, czy nawet więcej amatorstwo tez nie 
fehfly Austrie w tym < g ą g j g » ^ " " fi}M^y,J^d0, się niemożliwością w _waniąjy p rak tyce 
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Wczorajsze zawody bokserskie „Zjednoczonych 
Spotkanie eliminacyjne Klimczaka z Banasiakiem 

nie dało rezultatu. 
Tam gdzie jest praca tam musi być Leszczyński (Poznański). Dobrze tym 

postęp. Sekcje bokserskie klubów łódz- j razem dysponowany zawodnik klubu ta­
kich zaliczone są obecnie do najpilnlej- .brycznego ujmuje odrazu inicjatywę w 
szych I najpracowitszych w kraju. Nic 
więc dziwnego, że postęp jest widoczny. 

Wczorajsze, mlędzyklubowe zawody 
bokserskie organizowane przez „Zjedno­
czonych" w lokalu własnym, mimo od­
mowy kilku zawodników, przez co pro­
gram musiał ulec zmianie, miały prze­
bieg niezwyle interesujący, a nawet 
wręcz emocjonujący. 

Bardzo dobra klasę zaprezentowali 
zawodnicy: Leszczyński (Poznański) 1 
Gawin (Geyer), który od meczu do me­
czu robi kolosalne postępy. Również i 
Lipiec (Geyer) znajduje się w chwili o-
becnej w bardzo dobrej kondycji- Tech­
nicznie się rozwija również i silny Ba­
nasiak. Kuropatwa również wrócił do 
swe i formy. 

Z zapowiedzianych dwuch meczów 
eliminacyjnych odbyło się tylko jedno: 
Klimczak—Banasiak, które jednakowoż 
wyniku nie dało wobec równej walki. Złe 
liński wskutek choroby nie startował, 
wobec czego Cyran (Zjedn.), bez elimi­
nacji wchodzi w skład 'reprezenetacji 
Łodzi na międzynarodowy mecz z 
Brnem w dniu 6 stycznia. Jak już za­
znaczyliśmy, przebieg wczorajszych 
walk był bardzo interesuiący. Technicz­
ne wyniki zawodów przedstawiają się na 
stęouiąco: 

Waga musza: Piestrzyński (Sokół)— 

swe ręce i posyła swoją prawą przeciw 
nika kilkakrotnie na deski ringu. Będąc 
stale w przewadze w y g r j w a Leszczyń­
ski wysoko na punkty. 

W. piórkowa: Gawin (Geyer) — Ro­
siak (Sokół). Walka trwa krótko. Rosiak 
trzyma się jedynie przez pierwszą minu- « . 
tę. następnie jednak serja silnych ude- , (Poznański) 
rzeń Gawina zmusza Rosiaka do zetk­
nięcia się z deskami do dziewięciu. P o 
chwili następnie drugie uderzenie, tym 
razem decydujące, Rosiak bowiem zo­
staje wyliczony- Zwvcfęzcą k- o. w 
plerwszem siarciu jest Gawin. 

W. lekka: Rraufclte (Zjednoczone) — 
Swieszcz (Sokół). Walka stoi na niskim 
poziomie, jakoże obaj zawodnicy są po­
czątku iącv 1 umiejętności Ich są małe 
Krauklis Jest nieco agresywniejszy i ude 
rżenia ma celnlejsze. Swleszcz walery 
jednak bardzo prymitywnie. Jury ogła­
szają wynik nierozstrzygnięty. 

W tej samej wadze walczyli: Llnłec 
(Oeyer) -Kl lańskl (Kruschender). Kilań-
skl niema swego dnia. Lipiec natomiast 
jest dysponowany. Pabjaniczanln słabo 
sie kryje, to. też Linieć bez większego 
wysiłku zwycięża zasłużenie na punkty. 

W tei wadze walczyli leszcze: KHew, 
skl (Ziedn.)—Bartosiak (Zjedli.) Sootka-

mniej więcej równe, to też wynik nie­
rozstrzygnięty — zasłużony. 

W- półśrednia: Kuropatwa (Krusch-

1 1 1 7 

B. K. S. ( K a t o w i c e ) 
z w y c i ę ż a 

Makkabi (Warszawa) T0& 
Warszawa, 28 grudnia. 

Nasz korespondent telefonuje: 
W niedzielę odbył w Warszawie w 

sali teatru Nowości mecz bokserski ntfę-
jdzy BKS-em (Katowice) a Makkabi 
(Warszawa). Goście śląscy zwyciężyli 

ender) — Sławomir (Zjedn.). Kuropatwa w stosunku 10:6. jednakże dla młodej 
znajduje się znów w formie. Każde jego sekcji bokserskiej Makkabi jest to bar-
uderzenie jest wartościowe i ma moc dzo zaszczytny wynik, jeżeli zważymy, 
przekonywającą. Sławomir dużo zaiuka- że BKS posiada w swych szeregach wy-
sował i po niecałych dwuch minutach bitnych pięściarzy 1 w r. ubietrłvm zdo-
walki — poddaje się. j był tytuł wicemistrza drużynowego Pol-

W. lekka: Klimczak ( S . ) - B a n a s i a k ; sk'. . . 
. jznańskl) . Spotkanie eliminacyjne. I Wyniki poszczególnych walk przed-

Równieź 1 u Banasiaka można zauważyć stawiają się następująco: 
pewien postęp. Powoli silny ten p l ę ś - L Waga papierowa: Rochnian[Mi Vka-
ciarz nabiera również i techniki. K l lm-b i ) zwycięża na punkty Nsbla 'BKS). 
czak szuka walki z bliska- Gorącv prze-1 w. musza: Moczko (BKS) zwycięża 
bieg ma trzecia r imdi. Obaj walczą z na punkty Urkiewicza (M.). 
duża zawziętością. Walka kończy s i ę 1 w. kogucia: Boreusztein fM) zwyclę-
wvniklem nierozstrzygniętym, który , ża łatwo na punkty Michalskiego, 
odzwierciadla przebieg walki. Uważamy,! w- piórkowa: Anders (M) zwvcłęża 
że należało przeprowadzić, jeszcze jedną PO łarfnei walce na punkty Radwańsklc-
rundę, co jest praktykowane w spotka- K-° (BKS). 
nlach eliminacyjnych. Narazie, nie z o - 1 lekka: Wrtchntk (B) bije na punk-
stał rozwiązany proHem który jest lep- I ty Birencwajcra (M.) 
szy : Klimczak czy Banasiak. Priyp\t$t->I W. półśrednia: Wmzidło (B) bije na 
czalnle kan-itan związkowy kierować się punkty Wysockiego (M.). 

J ~ J _ t . « R I , l . . . V _ ~ J i I T R - T będzie większą rutyna meczową Klimcza 
ka i jego wystawi do reprezentacji Ło­
dzi. 

Sędzia ringowvm był p. Eugeniusz 
Nowak z Pabjanic. Punktowali pp. Milsz 
I Kordasz. 

Or^nnizacja zawodów — bardzo do­
bra. Walki postępowały szybko po so­
bie, to też publiczność z dod^rnlem wra _ ] „ J „ . , . . , — * . . . . l v > u l w - i ' " ™ i . ' ' i ' U 5 v . i, 1 ' w u ' U T M C M W R A -

nie dość interesujące, siły przeciwników > żeniem opuszczała salę „Zjednoczonych" 

Co słychać w sporcie zagranicznym. 
PlistfrzosrfwtR fniłlcarslcie w p o s i c i e * 

n«icli mla§lach. 
wr o , „ , . . . , . . i iw l o t t u r a w L u u z i awa interesujące 
W Szwajcan. rozgrywki piłkarskie 3) Ujpesti 4) FerencvarosI, 5) T. V- 3 spotkania z odwiecznymi rywalami " K S 

w. średnia: Wieczorek (B) bije na 
punktv Bnrbnrza (M). 

W wadze półciężkiej spotkanie nie od 
było się, natomiast w wadze ciężkiej 
Wocka pokonał na punkty Finna. 

A . Z . 5 . p o z n a ń s k i 
gra w sobotę w Łodzi 

Jak się dowiadujemy, w nadchodzącą 
sobotę dnia 3 stycznia, gościć będzie w 
Łodzi, mistrzowska drużyna Polski w 
koszykówce męskiej — poznański Aka­
demicki Związek Sportowy- AZS poz­
nański, który reprezentuje faktycznie 
najwyższy w Polsce poziom koszyków­
ki rozegra w Łodzi dwa interesujące 

międzynarodowy turniej 
hokejowy w Katowicach 

W sobotę rozpoczął się w Katowicach 
na sztucznym torze hokejowym między­
narodowy turniej hokejowy z udziałem, v i W J H W M , I I I T I C M . V A R U S I , o/ i . v- . 
Wiener Eislaufverein, Slavji praskiej i 0 mistrzostwo odbywają się w trzech Kerulet. 6) Sabaria, 7) Nemzetri, 8) Va 
dwuch zespołów z kursu treningowego w rundach, przyczem w każdej rundzie sas, 9) Bostya, 10) Pecs Barnia, U ) Ki 
Katowicach. Wyniki przedstawiają się znajduje się po dziewięć klubów. Ubie-[spesti 
następująco: Slavja—Team B 4:2 (1:0, 8m niedzieli zakończone zostały spo t - 1 

0:0, 3:0), Wiener Ełs1atifvereln—Team B kania grupowe. W grupie południowej i W I U S M * . W I Ą Z « K rooioaiowy zamte-
8:0. Wiedeńczycy grali koncertowo, de pierwsze miejsce zdobył, klub Grashop- rza zorganizować w roku przyszłym roz zwycięsko z tego trójmeczu. Zawody 
monstrując piękną grę. Team A—Slavla P e r s « w ffrupie zachodniej Chux de F o n d s ' g r y w k i piłkarskie dla zawodowych dru- odbędą sie w sobotę w sali Niemieckiego 
0:0. Gra równorzędna. Team A miał a w grupie centralnej—Basel. Kluby te żyn o puhar środkowo-europejski u sie- Gimnazjum przy Al. Kościuszki, 
okazję zdobycia zwycięstwa. Wiener zmierza się w finale o, tytuł mistrza bie w jednym okresie. Dotychczas b o - ' 
E!slaufverein — Team A 1:0. Jedyną Szwajcarji. wiem rozgrywki trwały kilka miesięcy, 
brarmę dla gości zdobył fierszbergier. ~ , > . , * , . w , o s i Projektują jednak, by odbywały się 
Polacy grali na tych zawodach b a r d z o 1 Ostatnio odbyło się walne zebranie one w formie turnieju, 
dobrze. Wyróżnił się Stogowski i Tupał- Jugosłowiańskiego związku piłki nożnej, i Rozgrywki footbalowe o mistrzostwo I 

i Triumfem, które znajdują się obecnie w 
doskonałej kondycji. 

Biorąc pod uwagę właśnie doskonałą 
formę zarówno AZS-u, jak I obu drużyn 

Włoski Związek Footbaiowy zaniie- łódzkich, trudno przewidzieć kto wyjdzfe 

Wyś ̂ cigi k o n n e 
/ zawody skiforingowe w Zako­

panem 
Zakopane, 28 grudnia. 

na którem toczyła się bardzo ożywiona i Włoch odbywają się w jednej grupie, 
o S ? A « n . a J ^ a t

A . r e f 0 ™ y j < > « i y w e k tóńra Uczy 18 klubów. Narazie na czele i r W W I ^ w , H « K O O K S E R S K I nauesrał 
WHTKI ^ Ł £ H / ° X

E k , I u b V i U ^ ° ; r , a b e H Ł
n?

,
Hui

* s i c d r u ź y n v J u v e n ^ . " W s M ™ okręgom komunikat, z iSSS-
M K A R S K L H ^ ^ ^ ^ "gf Roma Bologna, Nnpoli | Lazło. N n j p o - W wynika, że mistrzostwa Polski odbę 

B o k s e r s k i e m i s t r z o ­
s twa Ł o d z i 

w arugiei Dołowa marca 
Polski Związek Bokserski nadesłał 

piłkarskiej na wzór Polski, w której znaj­
dowałyby się najlepsze zespoły piłkar­
skie. Przeciwko temu projektowi głoso­
wały jetdnak słabsze kluby Jugosławji <mxy J C I U N A K siaosze K L U O Y Jugosławji 

Odbyły się tu w dniu dzisiejszym i ostatecznie w roku przyszłym mistrzo-
drugie w bieżącsm sezonie zimowe S T Y - stwa odbywać się będą jak dotąd, 
lowe zawody konne i skijoringowe- W I ¥ 
wyścigu płaskim pierwsze miejsce zajął I W rozgrywkach o puhar wHJoertski 
Krzeptowski w czasie 1,34. w wyścigach prowadzi obecne Yienna przed Admlrą 
k u S e r e k zwrciężył Piton w czasie i WAC-em. Raoid dotąd nie rozegrał 
1 53. W biegu skijorlngowym Jla panów żadnego spotkania. 
zwyciężył Chyc drugi Cukier. W zawo­
dach skfjoringowych dla pań pierwsze 
miejsce zajęła Sulejówna w czasie 1.47. 
w zawodach sklioriugowych mieszanych 
zwyciężył Łukaszczyk. W wyścigu pła­
skim zwyciężył Chyc w czasie 1,34. 

Pięc iobó j gfer spor -
t o w y c h 

ŁKS —Polonia odłożony 

ważniejszym kandj^datem do zdobvcia 
zaszczytnego tytułu mistrza Włoch jest 
Juventus. klub rzeczywiście najsilniejszy 
we Włoszech. 

* 
W Rosii sowieckiej władze sportowe 

dą się w kwietniu w Warszawie- Ms t rzo 
stwa w poszczególnych okręgach roz­
poczną się w drugiej połowie lutego i mu 
szą być ukończone w ciągu marc.i. 

Wobec tego. że w Łodzi są niemalże 
już wszystkie terminy w styczniu i lu-

K Ł A D Ą O S T A T N I O G Ł Ó W N Y N A C I S K N A R O Z W Ó J T Y M Z A J Ę T E , M I S T R Z O W S T W A O K R Ę - G U Ł Ó D Z -

lekkiej atletyki. W tej gałęzi sportu spor­
towcy rosyjscy uzyskali ostatnio dość 
dobre wyniki I tak: Waszkiewicz w bie­
gu na 40 mtr. uzyskał czas 49,1. Plot­
karz Potscheff uzyskuje w biegu na 100 

ii> zakończonych mistrzostwach na metrów czas 15.1, 15.2. W skoku wzwvź 
Węgrzech drużyny up asowały się na- Nozanoww uzyskuje 1-88- Rosja na­
stępująco: 1) Hungarla. 2) Boeskay, ' da również dość dobrych mioSczy 

kiego odbędą się prawdopodobnie w dru­
giej połowie marca. 

M e c z h o k e j o w y 
Polonia—Reorez. Łodzi 

Przed meczom bokserskim 
Warta (Poznań) -1KP. (Łódź) 
W dniu 25 stycznia odbędzie się w Ło-

W nadchodzącą środę w dniu 1 stycz 
nia o godz. 12-ej rozegrany zostanie na 
boisku ŁKS-u przy Al. Unji mecz hokejo 
wy między Polon ja stołeczną a Repre­
zentacją Łodzi, w skład której wejdą gra 

,cze ŁKS-u I Unionu. Najprawdopodob-
W nadchodzącą środę o godz. 16.30 niej reperezentacja miasta zestawiona zo 

odbędzie się zakończenie turnieju o pu- ; s t an ie z następujących zawodników. 
I N R - , * - " • *• 

F i n a ł o w e s p o t k a n i a 
o ouhar Jriumofu 

13 m , « d f y W " B O W E spotkanie bokserskie 1 SrTrfSm 5 W f L i t L iTc**" WiŁtatłIe . z
 ^ s t e r u j ą c y c h zawodników. 

I w ^ t a - ' K P (Łódź) o tytuł drużynowe- S ^ n n e m S l S . m Ł K S W ErCnze,« Kr6]
 ' Chełmlcki (ŁKS) oraz 

Na nadchodzącą niedzielę dnia 4 stycz go mistrza Polski. Każda z drużyn wy- ' J S ^ H ^ I T W ? , Y I W ' O . ° R A Z Kobyliński. Wegner. Wlsławski, Próch-
a zapowiedziany był w Warszawie mię stawia po ośmiu bokserów, Mecz ten za-1 ^ ^ ^ . „ I . l m f - P o z a t e n i

I ^ . r a c bę- niewicri i Dreger (Union). Skład repre-
L Y K L U B O W Y pięciobój gier sportowych powiada się bardzo ciekawie- Zwycizca Trł»mf2, warszawscy z ŁKS-em i izentacyjny ustalony zostanie w dniu jut-

N | A , — . . . U , u u n w i u w , HKM. w i i *a-jdą akadei 
dzyklubowy pięciobój gier sportowych powiada się bardzo ciekawie- Zwycizca , Triumfem 
ŁKS—Polonia (Warszawa) . Miały być spotka się w finale ze zwycięzcą grupy 
rozegrane mecze drużyn męskich i żeń- , warszawsko-śląskiej-
skich w koszykówce I siatkówce oraz 
mecz chłopców w koszykówce. 

Wobec tego jednak, że w tym czasie 
ośrodek wychowania fizycznego w Wai 
szawie organizuje turniej gier sporto­
wych z udziałem mistrza Łotwy „Uni-
wersitates Sporti Pa lmo" z Rygi. oraz 

rzejszym. 

L o t e c z k o w a p r z y g o ­
t o w u j e s ię 

do imorez spostowych 
Doskonała polska lekkoatletka Lotea!-

czntowvch klubów "stołecznych (m. in. i kowa po dwumiesięcznym pobycie we | A więc nareszcie dzięki akcji Os,rod-
Polonii) termin pięcioboju ŁKS-PoU/n- Lwowie powróciła do Zakopanego, gdzie ka W . F. sprawa ta posunięta została u w nadchodząca nleziele. Ponieważ i y -
ia hwslał ulec przesunięciu I rozpoczęła regularne treningi narciarskie nas tak daleko, że mamy już grupę lu- menda OśrodKa przyjmuję nadal zapisy, 

lak sie dowiadujemy piedomecz ten Loteczkcwa weźmie udział we wszyst- dzi, która pod fachowem kierownictwem przeto spodziewać się należy, zastęp 
ojj^Lri-Ł. «fe w tvdz'eń później, t. I. * kich ważniejszych imprezach sporto- zaprawia się w tej pięknej gałęzi sportu, naszych pierwszych narciarzy niawątpll-
<Jmu 11 stycznia "w Warszawie. lwych. I dotąd dla mieszkańców naszego miasta wie znacznie się powiększy 

(fiermszy kurs naniarsfei 
r o s p o c c a ł s i c w d n i u i r c c o r o f s s u m n> £<9d*i 

W dniu wczorajszym odbył się W niedostępnej. Na pierwszej lekcji u-
Łodzi na placu Hallera pierwszy t rening ' czestników kursu zapoznali się podsta-
narclarskl uczestników kursu prz> wowemi zasadami j-izdy na nartach oraz 
Ośrodku W. F. odbyli dość długi marsz. Następna lek-

A więc nareszcie dzięki akcji OSrod- cja odbędzie sie w dniu 4 stycznia t. j . 
w v » « » . . *- w nadchodząca niezlelę. Ponieważ Ko-



Str.S: 1930 \epuhliki 29.XII: 

Dziś i dni następnych! 
Najpiękniejszy {lim niemy obecnego sezonu, rozstrzygający problem: 

czy wolno żenić się mężczyźnie, który jest do zmysłowej miłości 
niezdolny, 

czy kobieta, która jest żoną tylko z nazwiska, ma prawo do miłości 
gdy obudzą się w niej zmysły 

• • r fM 

Czarujący romans filmowy z ż^cia powojennych małżeństw. — -
Role główne odtwarzają: EWELINA HOLT I IGO SYM. 

Wspaniała ilustracja muzyczna (rkie^tiy symfonicznej pod dyr. L. Kantora 
Pocz. przedst. o godz. 4 pp., w sob. i medz. o godz 12-ej w poł. o-t. 
o godz. 1U wiecz. — Ceny miejsc popularne, na 1 seans od l zł., w sob. 

i niedz. od 12 do 3 po poł, po 75 gr. i 1 zł 

D ź w i ę k o w e 
i Jooząiek seansów o g. 4 po poł. oslatn> o g. 10,15 
w sobotę, niedzielę i święta o g. 12-ejw południe 

ostatni o godz. 10. '5. 
Ceny m<eisc normalne na ooranWnch zniżone 

O s t a t n i e 
d n i ! 

Bożyszcze kobiet, niezwykły aktor 

R A M O N N O U A R R O 
śpiewa najnowsze przeb>>|e: .Serenada P a ­
sterska*, .Kto tak iak ty całuie słodko", 
.Marsz starej gwardji" i inne pieśni miłos 

ne i rodzajowe w filmie p. t. 

PORUCZNIK 
Ramon Novarro jako „Porucznik Armand" to W Y 
soce atrakcyjna Kreacja tego znakomitego artysty. 

N a d p r o g r a m : M u r z y ń s k i e t a ń c e I ś p i e w 

lii 

31 
grudnia 
1930 r. 

SALA FILHĄRMOM3I 
T e l e f o n 2 1 3 - 8 4 . 

Ś R O D A 
d n . 3 1 g r u d n i a 1 9 3 0 r . o g o d z . 12 w n o c y 

WIELKATRADyCySNA 

31 
grudnia 
mo r. 

f 
p o d h a s ł e m 

PRECZ Z TROSKA!! 
D w i e o r k i e s t r y 
K o n k u r s t a ń c a 

K o n k u r s p i ę k n o ś c i 
K o n k u r s k o s t i u m ó w 

Mnóstwo niespodzianek MMHWH 
P a n i e o b o w i ą z k o w o w m a s k a c h . P a n ó w o b o w . s t r ó l b a l o w y l u b w i e c z ó r . 

B i l e t y w c e n i e 7 z ł . j u ż n a b y w a ć m o ż n a w K a s i e F i l h a r m o n j i 

S a l a F i l h a r m o n j i 
ul . P r . N a r u t o w i c z a 2 0 . 

iM i/11.' ! 'iir.ll-M-i:,1;,' —i, ,:i !i:il,nhi ŜINMII lUMilillillii: ': ,!;.,! .I,',;!!.:1!.; •!! ! 
Wlf słOP̂ BCy d n - 3 0 g r u d n i a 1 9 3 0 r . g o d z . 4 p o p o t . 

Red. JERZY BILIS 
o p o w i e 

d z i e c i o m 
z e p r z y 

i 

D o k t ó r 

Klinger 
powrócił 

> w z n o w i ł p r z y j ę c i a c h o r y c h 

Andrze ja 2. Tel. 132-28 
Przyimuie od 9—11 

5 - 8 . 

D ź w i ę k o w y T e a t r Ś w i e t l n y 

C A S I NO 
D z i ś I dn i n a s t ę p n y c h ! 

Czarująca p<ra kochanków upojna BERNICE CLA1RE i wytworny 
A L E X A i \ D E R GRAY w największym filmie sezonu 

DOKTÓR 

H. Ufołkowyski! 
t s y r S f CCGIEUDAIUI Nr. 36 

telefon 216-90 
S p e c j a l i s t a c h o r ó b s k ó r n y c h 

I w e n e r y c z n y c h . E l e k t r o t e r a p j a 
L e c z e n i e l a m p ą k w a r c o w ą . 

Przy.mu e od g, 8—2 przed poł. i od 5—9 
w niedziele i święta od godz. 9—1 

Ola pan oddzielna poczekalnia. 

..REnaissAiice" ™ 

ii N O , N O , N A N E T T E " 
( K O B I E T A N A M A R S I E ) 

Niebywałe bogactwo wystawy 
Frapująca treść. 

— Dźwiękowy dodatek kreskowy 

Najpiękniejsze melodje 
Na.subtelniejsze barwy 

NADPROGRAM: .Pieśń Dżun°li 
Początek seansów o godz. 4.30. W soboty, niedzie e i święta poranki od 

godz 12-ej w poł po cenach najniższych 75 gr. ł i zł. 

M A C A MASZYNOWA 
codziennie świeża 

fOskoloo-orolog 
c h o r o b y kobiece 
drófi moczowych 
G d a ń s k a 7 7 - a M ą k a m a c o w a , Z a c i e r k i l a j e c z m -

tel. 208-95 S U C H A R K I na wzór karlsbadskich 
ŚSfSŁS w°Te" C U K I E R N I A li WEINBERGft 
cznicy „Sanltas". P I O T R K O W S K A 3 8 , t e l . 1 4 3 - fta 

Cegielniana 29 oraz wsteikie wyroby cukiernicze 
_ o d T 11— 1-ei PIERWSZORZĘDNY Zakład Wypo-

- czynkowy ..Sródborowianka" w Śr&a-
D r . m e d . borowie pod Otwockiem otwarty ta-

I | • ty rok. Cenv przystępne. Wiadomość r 3 fi 11 n fltllf Ifl "a miejscu: tel. Warszawa Podmlei-1 IIIIIIIIIIW,1 III ska I-sza Śródborów lub Warszuwa 

P o w r ó c i ł . UMEBLOWANY pokój 
specjalista chorób czej osoby, ewentualnie 

Nowootworzona Wy­
pożyczalnia K*iążek 

Piotrkowska 60. tel. 119-14 
poleca ostatnie nowości w wielkim 
wyborze. Każda nowość (Pitigrilli. 
Zweie. Bojer, Sinclair. Wasserman etc) „ , 
w 8 cgzcmpl. Abonament zl. 2. O L 

Tel. 181-83 

]@Sl3Sl3SI3mSSSSSSSSE3SS@SSSSS^!B l^S™ ™ 
E AO 2.30 pp., od ( 

— do 8.30 w., w nic-
I M dziele i święta od 
[CT 1 0 - l - e l . Oddzielna 
jg poczekalnia dla pan 

dla pojedyn-
duży pokój 

skórnych, wenerycz frontowy umeblowany dla dwucii pa-
nycb i moczoplcio nów do odnajęcia. Żeromskiego Nt. II 

wych m. 11. 
P i o t r k o w s k a 7 0 PRZYJMĘ 2 panienki lub 2 patfótr na 

(róg Traugutta) mieszkanie, 11-go Listopada 3, V/ino-
kur 29 

Słuchawka „TELAKU" 
g w a r a n t u j e n a j l e p s z y o d b i ó r 

Przedstawiciel: 
koloru mahoniowego, dębowa, r obota n i | - I f I I |f I C 7 U A IVI P D • C | | 9 
Wutkiego. prawie nowa oraz s y p i a - t ^ IflZs J v l Ł - J V l O a L . l l M I ' 1 t l i I l\« 
nia koloru kości słoniowej, OKA^YJ- r 
NIE DO SPRZEDANIA z powodu w y ­
jazdu, tamże 2 pokoje z kuchnia do 
wynajęcia. Wiadomość: Bronisław Pia-I 

dek, Napórkcwskicgo 86, i pięt™ fr. g jigBBBaaBBHBiaiaBHgiaHiaBBiaiaaHBBBsiiR 

Ł ó d ź , 6 - g o S i e r p n i NI 1. 
Do nabycia we wszystkich pierwszorzędnych składach radjowych. 

§ lekarz - dentysta 

DO P i o t r K o w s h a S J 
[Q tel. 121—23 

E Godziny przyleć 
od 4—7 wieczór 

POSZUKUJE pokoju przyzwoicie ume­
blowanego z pościelą, absnlutnlt nlc-
krępująccm wejściem, usługą, łazien­
ką, ew. telefonem. Najchętniej w śród 
mieściu. Oferty z podaniem cear do 
adm. „Republiki" sub „T. O.". 
SMOKINGI wypożycza firma Kaitiurw-
ski magazyn konfekcji, Piotrkowska 
126, t*L_l 15-46. 

SKRADZIONO dolarówki NNr. 6M.318 
i 083084. Wszeilkie zastrzeżeniłi pe> 

zynione. Ostrzega s ę przed nabytiem, 
M. Śniiegockj, Ł-tdt, Abramowskie go 5 

|KTO chce zainkasować na wyj»iJto-
,wo dobrych warunkach za protesty 
L. Zóltaka, Wilno, proszę sie zulosić 
'do Zamościańskiego, Zielona 11. 28 

Redakcja I Adm. Piotrkowska 49. Qodz. przyleć Redakcji 6 - 7 po pot. Tel. Adm. 1.2214. Tcl. Rod. 127-24, 136-43, 136-44. 189-00. Tłocznia: 180- 80 
~ " . . . . . . . | n 1 . . - a U L ZWYCZAJNE: 12 gr. za wiersz milimetrowy (na stronie 10-szpalt) 

Prenumerata „II. Republiki |Ogłoszenia: ^ g s s z i 5 ^ Sss StiSSZ: te .KB. tssllJ 
i NEKROLOGI: do 150 wierszy po 3C gr.. wyżej 40 gr- za wiersz mil. (na str. 4-szp.) Zaręcz 

zaślub, po tekście 10 zl. Za mieisce zastrzeżone sreclalna dopłata Zamiejscowe o 50 proc. 
I zagraniczne o 100 proc. drożej Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada 
I Ogłoszenia specjalne o 50 proc. drożej. Drobne 15 gr — Najmniejsze zł 1.50 poszuk. pracy 
110 groszy najmniejsze zł. 1.20. Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 25 zl. 

Konto P. K. O. „Wyd. Republika" 68,148. 

TE wszystkimi dodatkami wynosi w Łodzi zl 5.60 
za odnoszenie do domu 40 gr.. z przesyłka pocz 
towa w kraju zł. 6.50 zagranica z l 10. „Express" 
I .Republika" wraz z odnoszeniem 8 60 złotych. 

Słuszne rekl2macle beda uwzględniane, o He 
v/niesione beda naipóźniei w ciągu tygodnia 
od ukazania sie pierwszego ogłoszenia lub 
niezwłocznie po ukazaniu sie drugleiro z rzędu 
ogłoszenia tej sanie! treści co pierwsi* — 
Omyłki, które zasadniczo nie zmieniają treści 
ogłoszenia, nie upoważn'ają do żadunia n r o t u 

zapłaty lub powtórzenia ogłoszenia 

Wydawca: Wydawnictwo ^Republika". Sp. z OZT„ odo. Redaktor odpow. Wacław Smólski. W. druk. ^Republiki", sp. z ojrr. odp. w Łodzi. Piotrkowska 49 164. 
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